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ROSTING. 
komisarz Ligi Narodów w 
Gdańsku mianowany zostal 

dyrek'torem wydziału 
mnleJszotcl w Lidze Narod. 

azr 
Student filozofji zamordował scyzorykiem 
podczas kłótni studenta teologji.~Morderca 

Kraków, 30 maja. 
~ak już wczoraj donosiliśmy, we wsi 

Przewóz, pod Krakowem, dokonano 
strasznego odkrycia. 

Dziewczęta .wiejskie, pasąc tam by· 
dlo, znalazły w l2.o1u niedaleko Wisły 
STRA~ZLlWIE ZMASAKROW AN[ 

ZWI. OKI MLOD[OO MĘŻCZYZNY. 
1 rup leżał bez płaszcza. z nóg mial 

zdjęte tnewiki, których nigd'lie obok 
nie znaleziono. 

O strasznem .. idkryciu zawiadomio· 
no natydmiast posterunek policji pan­
stwnwej w P;eż::m .wk, który zkol':l ZJ 
wiadumil kcmis~rj<!t pl wiato·.v:":· p. p. w 
Krakowie. 

Na miejsce tajemniczej zbrodni wy· 
iechala naty{'hmiast policja śledcza, kt6 
ra wszczęła odrazu dochodzenie. Na 
ciele zmarłego zQaleziono 

14 RAN KLUTYCH. 
które nasunęły przypuszczenie, że ma 
się do czynienia z morderstwem sady­
stycztlcm. Przy zwłokach nie znalezio­
no żadnych dokumentów, to też usta· 
lenie identyczności zamordowanego na­
trafiało na ogromne trudności. 

IT-ymczasem wiadomość o znalezie· 
nlu zmasakrowanych zwłok nad Wisłą 
ro J1i051a się lotem błyskawicy po wsi 
r najbliższej Okolicy. Na miejsce ponu· 
rej zbrodni zbiegły się tłumy okolicz­
n1- di mieszkańców, z t pośród których 
ztlr:tleźli sic tacy, którzy opowiadali, że 

. na 2 godziny przed znalezieniem zwłok 
widzieli Jakąś dziewczynę, zanoszącą 
się od płaczu I uciekającą z tego mieJ­
sca. Inni natomiast podali, że widzieli 
dziewczynę w towarzystwie dwuch czy 
trzech mężczyzn. 

Wobec tego policja natychmiast 
wszczęła poszukiwania za ową dziew.· 
czyną, względnie jej towarzyszami. Po· 
śdg ten doprowadził do ujęcia młodej 
kubie ty, którą napotkano około 8 klm. 
od Przewozu, zdążającą w kierunku 
Bieżanowa. Podała ona, 'że pochodzi 
z Limanowej i że idzie do domu pie­
szo, gdyż nie ma pieniędzy na bilet ko· 
lejowy. Zapytana o morderstwo, sta­
nowczo wyparła się jakiegokolwiek z 
nim związku. Mimo to zatrzymano ją, 
a przy ponownem przesłuchaniu zezna­
ła, że wie, iż zamordowanym Jest 23-
letni Stanisław Lechowicz z Limano­
wicz, który uczęszczał w Krakowie na 

przyznał się dó zbrodni 
r~~floDl~i pr~lJjo(iólfli 

ze względu na dobro toczącego się talności względnie wiarogodności ze-/ Olejniczak .wyrwał mu się i 
śledztwa, trzymane jest w tajemnicy, znającej i zatrzymała ją narazie w are- ' WE WZBURZENIU ZAMORDOW AL, 
przesłuchana ponownie, cofnęła swoje szcie, skierowując dochodzenie do Kra potem zdjął z niego płaszcz I rzucił w 
zeznania odnośnie owych dwuch ko- kowa. Z tą chwilą śledztwo przyjęło krzaki, sam zaś poszedł do Wis!y umył 
chanków z Limanowej i podała dwa no- , wręcz sensacyjny obrót. się i poszedł do Krakowa. OleJnicz~ka 
we nazwiska, twierdząc, że jei kochan- Przedewszystkiem okazało się, że aresztowano i osadzono w wi~ziemu. 
kowie pochodzą z pod Dąbrowy. Dalej zamordowany poznał w Krakowie Przesłuchano już kilku ś~l~dków, 
podała, że owi kochankowie na tle za- studenta teologii Bolesława Olejniczaka między inne mi narzeczoną OleJlllczaka, 
zdrości zabili ś. P. Lechowicza. i że obaj do tego stopnia zaprzyjaźnili jednak sprawy bliżej nie wyświetlono. 

Ustalono że istotnie w Nowym Kor- się, że stale razem mieszkali. Wczoraj przeprowadzono w. Prze· 
czynie żyją dwaj obywatele o poda- Stwierdzono dalej, że ostatnio miesz· wodzie wizję lokalną, która me dała 
nych przez dziewczynę nazwiskach, a kali obaj. przy ul. Konferede~ackiej 27, jeszcze żadnych rezultatów. . 
nawet jeden z nich wydał się policji po- skąd .Ole}lllczak '!ł ub. t.ygodmu przepro Przeprowadzono również konfr~nta­
delrzany. Tymczasem jednak owa ko- wad~lł ?l~ 90 mIeszkanIa prz,y ul. Ko- cję między Olejniczakiem a ową dZiew-
bieta noplllcklel ~1. . . . . czyną. Okazało się, że 

PORAZ DRUGI COFNĘŁA SWE . One~~a] udal~ SIę polICja d~ mlesz~a oboJe się nie znaJą. 
ZI:;'ZNANIA ma Olejniczaka l przeprowadzIła u Ille- O" k b' 24 l t Uro-

L gO rewizję, w czasie której znalazła . I~Jl1lcza ma o ecme .a a. 
i oznajmiła, że kiedy szła brzegiem Wi- zakrwawioną koszulę. dZlł SIę, on V! Dortmund w Nlemczec~: 
sly ze śp. Lechowiczem, przyłączyli się PrZYCiśnięty do muru Po .ukon~zel1lu czwartego ro~u te?logJ! 
do nich jacyś dwaj osobn'cy, którzy PRZYZNAŁ SIĘ OLEJNICZAK DO zapIsał SIę na pienyszy rok filozofii UnJ 
nawiązali z nimi rozmowę, a po wydo- ZAMORDOW ANIA LECHOWICZA wersytetu .Jagiellonskiego 
staniu się za wieś podając, że obaj udali się na ohchód do , Olejniczakowi grozi obecnie sąd do-

ZABILI JEJ TOWARZYSZA Mogiły razny. . 
I ZABRALI MU BUTY I 100 ZŁ. Po drodze posprzeczali się. sprzecz-I Sprawa tego morderstwa ze wzglę-
Zeznanie to magłoby się wydawać ka zamieniła się na kłótnię, w czasie du na osoby w niem występujące, na­

prawdopodobne, policja powzięła jed- lctórej Lechowicz uderzył przyjaciela brała w Krakowie niezwyktego roz-
nak pewne podejrzenia co do niepOcz~- ~ w twarz, poczem dobył scyzoryka. głosu. 

Dwaj polacy chcą dokonać przelotu przez At antyk. 
Przygotowania Hausnera.-Kim jest drugi, tajemniczy polak. 

Warszawa, 30 maja . 
(B) Donoszą z Nowego Jorku, że w 

najbliŻSzych tygodniach trzech lotni­
ków zamierza dokonać przelotu nad 

Atlantykiem. Jeden z pierwszych, j. 
Smith, chce przebyć drogę z Nowego 
Jorku do Paryża l z powrotem w 74-ch 
godzinach. Drugi, litwin Stefan Drajus" 

Inż. Ruszczewski skazany 
na 5 lat ciężkiego więzienia. 

Warszawa, 30 maja. 
(PAT). Dzisiaj w godzinach popo­

łudniowych w Sądzie Okręgowym za­
padł wyrok w sprawie przeCiwko inż. 
Ruszczewskiemu, oskarżonemu o nadu· 
życia popełnione przez niego przy bu· 
dowie gmachów ministerstwa poczt i 
telegrafów. 

Na mocy wyroku oskarżony Rusz­
czewski skazany zostal na łączną karę 

6 lat więzienia, przyczem na podstawie 
amnestii karę zmniejszono do lat 5. 

Sąd postanowił zaliczyć oskarżone­
mu areszt prewencyjny. Powództwo cy­
wilne na rzecz skarbu państwa przy­
znano w wysokości 1,344,963 zł. na 
wniosek prokuratora sąd zamienił do· 
tychczasowy środekzapobie'gawczy -
kaucję w wysokości 10,000 złotych na 
areszt. 

Baron Rosenwert oskarżony 

wraz z towarzyszem Stanisławem Gl· 
renasem, zamierza dokonać przelotu z 
Nowego Jorku do Kowna bez lądowa­
nia. Wreszcie trzeci, polak Stanisław 
Hausner, który w najbliższym czasie 
zamierza wystartow'ać do Warszawy. 

Powszechną sensację budzi jednak 
JAKiŚ TAJEMNICZY POLAK, KTÓRY 
ZAMIERZA PODOBNO UBIEC H;\U­
SNERA. 

Ma on już mieć wspaniale wyposażo­
ny aparat, na którym wybiera się w naj 
bliższym czasie do Polski. Nazwisko te­
go lotnika trzymane jest w ścisłej taje· 
mnicy. . 

.uniwersytet. .. lal.zawaoie bilansu i _ac:binac:je 
Równocześnie jednak niewiasta owa O" nieko .. zgii: sk .... b ... 

Aparaty wszystkich lotników, wy­
posażone według ostatnich wymogów 
techniki, posiadaJą znaczną szybkość 
lotu i mogą unieść dużo materjałów: pę­
dnych. Aparat Hausnera jest już odda­
wna gotów do lotu. Lotnik odbywa sta­
le treningi i czeka prawdopodobnie je­
dynie na przeminięcie fatalnych warun­
ków atmosferycznych, panujących nad 
Atlantykiem. 

podata, że była kochanką Lechowicza, 
i że oprócz niego miała jeszcze dwu ch Warszawa, 30 maja. la wynosić najwyżej 25j).000 zł., przy-
Innych kochanków, których nazwiska (B) W związku z głośną w swoim czem majątek miał być dla spółki nie- Sprawa Gorgonowej 
podała. cza ie sprawą barona Stanisława Ró- potrzebny. 

R d D · l t kt k·· W Sądzie Najw.yźszym Po stwierdzeniu okazało się, że po- życzki - osenwerta, prezesa zarzą u rugI pun c a u os arzema zarzuca 
dane nazwiska Podlaskiej wytwórni samolotów. dowia- mu. że w bilansie miał zamieścić fałszy· Warszawa, 30 maja. 

SA ZMYŚLONE dujemy się. że wiceprokurator sądu we dane o wysokości kapitalu akcyj· Informują, że wobec zakończenia prac 
okręgo\tego w Warszawie, p. Siero- nego. nad przepisaniem stenograficznego pro-

i że w Lrm~ej-.owa kobieta nie u- szewski, przygotował już obszerny akt Trzeci punkt zarzuca. że bar. R6- tokółu rozpraw w procesie Gorgonowej, 
trzymywara"'·nlkim::-.bIiższych stosun- oskarżenia przeciwko bar. Różyczce- życzka - Rosenwert mia.ł upoważnić mi- trybunał krakowski miał przesłać jesz­
ków. Rosenwertowi. Akt oskarżenia zarzuca, nisterstwo spraw wojskowych do wy- cze w bieżącym tygodniu akta sprawy 

Stwierdzfrio natomiasi. że zamordo. że bar. Różyczka, będąc prczcsem Spół- staw!enia blank}et~l w~kslow~go z wy- wraz z~ złożoną p.r~ez ob~ońców ~karg.ą 
wanym jest istotnie Ś. p. Lechowicz, ki, subwencjowancj prz~~ pallstwo, za- staWIenIa wytworm z zyre.m fjrmy ~ra- kas~cYJną w drugIe] izbIe karnej NaJ-
który w charal,terze eksternisty uczę- warł z p. Janem Czcrwmsklm lImo.wG l ?,ct ~o sumy 6.00.9°0 zt,. me wspomma-Iwyzszego Sądu. . '. 
szcza! na S-ty rok teologii na Uniwer-l przy~zeczel1i~ ~uplla - sprzcd~ż v maJ~~t-1 Jąc me o tCl11. ze zyrant mdosował wek- . Rozpra~y w Sąd~le N,aJwyzszym ~a-
~'Jtecie .łwłicjl~llfkilt1. ! ku BI<.lta - Blclmv ~l:t sum.: \l(~li\)ra n~t1-1 sel tylko do sumy 10.000 zł. h;zało?y SIę spodzlewac pod komee 

TaiemnTcz3 kobieta, której nazwisko jona 21 .. gdy wartosc tcgo majątku mw.- L sIerpma . 

.. ,.. 
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Skarga kasacyjna 
w sprawie Reicherta 

W czoraj odesłana została do !ol\du 
najwyższego skarga kasacyjna. spraW) 
Eugenjusza Relcheda, skazanego VJ lu­
tym r' b. na 2 lata więzienia za Us1.lowa" 
nie oszustwa asekuracy.jnego. 

Echa ponurej 
tragedJi miłosnej 

Stan Zofji Ruszcze\·.'sklei, ofiary głos 
nej w Krakowie trag·~d;i, poprawił się 
nieco w ciągu dnia wczorajszego. Opera­
cji wyjęcia kuli dotychc!a·.i nie przeprO. 
wadzono, dokonano j~dynie kilku prze­
swietleń, celem ustalenia dokładnego 
miejsca, w kt6rem znajduje się kula. 

Ruszczewska jest przytomna, jednak 
nie chce składać żadnych zeznań. 

Nie udało mu się 
31-letni Stanisław Margos przyszedł 

do mieszkania An10nlny Potempy przy 
ul. Konarskiego 15 i wliął od niej ma­
szynę .do szycia celem zreperowania 
jaj oraz 15 zł. zadatku. Minęlo kilka 
miesięcy a Margos maszyny nie zwra­
cał· 

W czaral Potempa poznala ~o na uli­
cy, zatrzymała i oddala w ręce policJi. 

Wojownicza sąsiadka 
Nowa Wid Szlachecka pod Krako" 

wem była onegdaj widownią bójk.i. 36-0 
letnia mieszkanka Aniela Fryc została 
w czasie sprzeczki na tle porachunków 
osobistych pobita przez swą sąsiadkę 
tak, że doznała złamania czaszki. 

W stanie ciężkim odwieziono ją do 
szpitala. 

Kopnięty przez konia 
w znanej miejscowości letniskowej 

liarbutowicze miał miejsce straszny 
wypadek. 43.letni wofnica Ignacy Ur­
bańczyk zostal kopnięty przez konia 
tak, że doznał złamania kości czaszki. 
Rannego odwieziono do szpitala. 

Radjoprogram. 
KRAKÓW. 

11.40 Przegląd Prasy. 11.57 Sygnał czasu. 
12.10 Płyty gram. 13.20 Transm. z Warszawy. 
15.25 Kom. harcerskie. 15.35 Program dla dzie­
ci z Warsz. 16.00 Hejnał l pieśni majowe z 
Wieży Mari. 16.20 Płyty gram. 16.40. Odczyt 
z Warszawy. 17.00 Płyty gram. 17.40 Odczyt 
z Warszawy. 17.55 Program na dzień ilastepny 
18.00 Muzyka tan. 19.00 Swletllca strzelecka. 
19.15 Rozmaitości, komunikaty. 19.30 - 22.25. 
Transmisie z Warszawy. 22.25 Płyty gramof. 
22.3 Odczyt w iez. esperanto. 22.55 Kom. me­
teor. 23.00 - 24.00 Muzyka popularna. 
24.00 Heinał z Wie~y Mari. 

REPERTUAR TEATRÓW. 
TEATR M. im. J. SŁOW ACKIEOO - o godz. 

,O-ei .. Don Carlos". 

REPERTIJAR KIN. 

ADRJA: - "Kobiety bez pI1tY6l%ło~ci". 
APOLl.O: - "Dzika dziewczyna". 
ATLANTIC: - .. Arjana". 
DOM ŻOŁNIERZA: - .. Sza!". 
PROMIEŃŃ: - .. Kinomani ak". 
BAGA TELA: - .. Tajemnica Dworu Habsbur. 

gów". 
SŁOJ'JCE: - .. Obława w Paryżu". 
SZTUKA. - "Maleńka z Montparnasse". 
śWIT: - .,Królowa Dlewolników", 
UCIECHA: - .. Król Dżungli". 

Z TEATRU MIEJSK. IM. J. SLOWACKIEGO. 
Dziś wiccz,o'~cm na pl'zed!ltawieniu po ce­

nach zmiżo,nych, powtórzenie wSipaniałego wiel­
kiego hil>torycznego. dl'lIImrutu Fryde-ryka Schv!Il'­
ra ,Don Karlo.s" z gościnnym występem gen)aJI­
neg~ artysty Ludw~ka Sol&~i,ego w m.ilstrzowlllkiej 
kreacji roli Kr61a Filipa. 

kO"TO ".K.O. O~dlEl.l. kr.lłowsklo,o, Kłak6w 411 .. 700 

fODlo6Ó;(~1J s'r~ał or~f;dniflo 
Desperat pozostawił nieczytelny lisi 

Przy ulicy Krowoderskiej 46 zajmo" 
wał od dłuższe~o czasu kawalerskie mie 
szi-.:anie 46-letni urz(;dnik prywatny, Jan 
LE·benslein. Zył on samotnie i nikomu 
si.; nie udzielał. 

\Vczoraj sąsi-edr.1 Lebcnsteina usłysze 
li Jakiś huk, lecz aic zd:lli sobie s;>rawy, 
(jkCt~· on pochodził. 

Dopiero po trzE.,:h kwadransach sIu-
7ąca Lebensteina chci!lła wejść do je~o 
pokoju. Gdy na pukania nikt jej nie od­
rlOwiadał, otworzyła drzwi. 

Oczom jej przedsbwił SIę straszny 
widok. Na podłorhc leżał LehensŁein z 
rozdrzaskaną gło ."ą. Z ręki wysuwał 

mu się rewolwer. 
O wypadku l:iwiadomiono niezwłocz 

uie pogotowie, ktjrego lekarz sŁwicr­
dl;ł zgon. 

lwłoki denata odwhlziono do zakła­
du medycyny sądowej, Samobójca POlO­

stawił list do swej slOstry. w kt6rym 
prawdopodobnie podaj. przyczyny swe­
go krOkU. 

Listu tego nie ml1żna było jedna k od 
czytać, poniewat był n1~czytelny, a zda 
uia były niedokończune . 

Prawdopodobnie Lchenstein pisał list 
w wielkiem zdenerwowaniu. 

Oskarżyła narzeczonego o przywłaszczenie 
Sąd wydał wyrok uniewinniający 

Pani Kazimiera Pogorzelska zaosz- Na skutek skargi Po~oflelskiej sta-
czędziła sobie 1000 zł· nął on wczorai przed sędzią grodz1dm 

Ni'edawno poznała ona Mieczysława dr. Janickim. Na sprawie tłumaczył się, 
Łukasiewiaa, handlowca z Krakowa, że nie m6~ł się żenić z obawy, że nie 
który obieca! się z nią ożenić. Po>;o- potrafi utrzymać żony. . 
rzelska dała narzeczonemu swe oszczę-/ Sąd uniewinnił Łukasiewicza· Bronił 
oności na urządzenie micszkania, iednak adw. dr. KnoebeI. 
Łukasiewicz pieniądze roztrwonił. 

Tragiczny wypadek samochodowy W Krakowie 
Dwie kobiety ranne 

straszny wypadek Doznała ona wstrząsu mózgu. W sta-
U wylotu ul. Wolskiej miał miejsce I wicz, zam. przy ul. Mazowieckiej 10. 

Na wózek z sodową wodą najechał nie ciężkim odwieziono ją do szpitala. 
wyjeżdżający lewą stroną od ul. Stra- r Jednocześnie doznała lżejszych obra­
szewskiego samochód pocztowy. Pod żeń cielesnych Józefa Kurek, zam. przy 
auto dostała się 66-letnia Maria Smogo- I ul. Juljusza Lea 87. 

ZłudZie- po -I właściciela miBSI\\an\ 
Wczoraj skazano go na rok więzienia 

Przed sądcm okręgowym w Krako- pobit łomem żelaznym. 
wie stanął przed kilku dniami 28-letni Sąd okręgowy w składzie s. o. So­
Feliks Madej, bezrobotny z Woli Du- leckiego, PiJarskiego i Restorffa skazał 
chackiej. go za pobiCie na 6 mieSięcy więzienia. 

W nocy z 1 na 2 lutego dokonał on 1 Wczorai stanął on ponownie przed 
kradzieży kur, przyczem został zatrzy-l sądem grodzkim, kt6ry skazał go za 
many przez Stanisława Batkę, którego kradzież na rok więzienia. 

Inkasent oskarżony o defraudację 
uniewinniony przez sąd krakowski 

WYCIECZKA DO PUSZCZY NIEPotOMICKIEJ 
Komutet zahawy ~ imprez polskiej :,"lnl0PO­

Id'OCY emeryt()lwa.nych po,doliccr6w J Jnnyc~ 
funk<:. pań&tw. i saomorząd'Owych oraz wd6w I 

sie·rot po nich - urządz.a w n!·cclz.i.cię w Zielone 
Swięta, dni·n 4-go Cl.cnvca r. b. WI'l€lką wyck:cz­
kę kolejn,wą do PUS'lC.ZY Ni,eorolom:ickiej, połą­
CZ.o·ną 'Z feBlynem w PU9ZCI7.Y, - Odja,zd z .dwo,r­
en gł6wnego o go{!t.'nic lO-ej rRn<J spcc)al·nym 
f-OciągLcm za 1.99 groszy taom i z powrotem 
wrU t biletem wstępu na feglynł 

Dochód przez.nnC1:ony 50 proc. na buc10wę 
kościoła ~,ami.zonowego Św, Agn'lc~,zki w Kra­
ko,wie i 50 p.roc. na b)bljotE:ikę "Samopomocy 
Emerytów'" 

WYCIECZKA NAUK. TOW. MlL. KRAKOWA. 
Zwiedz.a.nic $ta.r07.ytMj balZyJ.j'ki O.q. Fran: 

cist..ka.n6w, grobów Bo,le&ławl!. W~tydhwego I 

bJ.ogoołalwi,olll.e'; &lIlomer~ t\recLnulOwiecz.nych -ka.­
pLic i krużga.!lIk6w, ga.leri·1 portl"lc·t.ów .bi~ku;pów 
kralk,owsk\.ch, słynlTlych wltracty Wys~lańske~o. 
odbę-dz.ic się w śre>dę 31 b. m .• jalko· S_ta wyciect­
ka naukawa z cyklu Tow. Mil. Kraik. rod .kier. 
dora J. Dobrzycki-ellO. - WIStęp 1 d. Zbiórka 
o gOodrz. 3.45 prtz.ed kościlolem. 

WY JAśNIENIE. 
W ZtWiąrz.ku z naBzą ollcgd.a.jsu, wIadomości&, 

o bójce na A1e,i Kra&iń.skiego. zgł()$tł s.ię do na­
szei rea.alkcji p. Franci.'S,z~k A1biJn z Borku Fa­
łęddc~o z prośbą o zamiesz·czenie wyjaśnienia, 
h z pobitym w c,zasie bójki Frlan'chszkie,m Albi­
nem. za,mie6,zkałym w Płll,~,z!O'WIiIe, nie ma nic 
W$pólnego. 

DZISIEJSZY DYżUR NOCNY W APTEKACH 
Rynek A-B .. Pcxl Słońcem, -te'!. 114-27; uli" 

ca Geruudy 1 "Pod Eskula.pe,m", tel. 136-90; 
tLI. Kl"Iowodemka 74, .. Pod MaJtka. Bookp,", tele­
f{ln 149-56; ul. KlOalopn.ickiej 3, "W Dębn~ach", 
'tel. 124-70; ul. Kraoko'W$ka 9 .. Pod Złotym Or­
łem", tel. 102·51; ul. Mogj,Jska 16, ,.Aptek"" 
lel. 175_90. 

W Podgó1"loo: ul. Bro&iń~d;ego Nr. 1 .. Poe! 
Opa twn.ości~". 

W.elec. 
MATURA W PANST. G1MNAZ.IUM 

W MIELCU. 
Dnia 2 czerwca rozpoczną sle pisemne eg·· 

tarniny maturałne w Państw. Gimnazjum w 
Mielou. do których są dopuszczeni wszyscy 
uczniQwie. 

UROCZYSTOŚCI Z OKAZ.lI "ŚWIETA 
DZIECKA". 

z. P. O . K. w Mielcu obchodziło .,Tydzleń 
Dziecka" w czasie od 22 do 28 mai a Uroczy­
stości składały się z festynów, przcOstawiel1 
oraz akadcmji. 

lIowy S.CZ. 
DWAJ INtYNIEROWIE UDEKOROWANI 

SREBRNYM KRZYZEM lASlUOI. 
Pan prezydent udekorował srebrnym krzy· 

żem zasługi p. inż. Bronisława Skraczyńskie~o 
z Nowego Sącza, zdobywcę I nagrody w Jotach 
szybowcowych \V Bie:::onicach ub. roku. 

Prócz tego otrzymał srebrny krzyż zasługi 
p. Inż. Henryk Btaszczyk, bYły prezes K.P.W. 
za wybitną pracę organizacyjna, na terenie po­
wiatu nowosądeckiego. Przed sądem okrę~owym stanął te sluadziono mu w czasie snu na 

wczoraj i1nkasent kasy chorych Jan kur- plantach, gdlie zasną l po pijatyce. Sąd Z DZIAlALNOSCI ZW. OBYWATEL. PRACY 
lik, oskarżony oto że we wrześniu w składzie s. o· Partyki, Cieślewskie- KOBIET. 
ub. rOku sprzeniewierzył 2650 zł· zain- ~o i dr. Zmudy uniewinn.ił Kurlika. Związek Obywatelski Pracy Kobiet ul'za,dza 
kasowanych.:l;e składek od pracodaw- Oskarżał prok. dr. MUller, bronił w.grudniu br. bezpłatny kurs o hodowli je~wa-
6 ladw. dr Skiba ,bmków. Wyk\ady roz.~oczną się, 30. s;rudnJa Co 

c w. . .' d .. godz. 5 w salt Czy tel nt mieszczanskJeJ. 
Kurlik tłumaczył się, ze pleTIlą ze . 

B. śląski poseł komunistyczny ująty w Poznanfu 
Zbiegł on przed dwoma laty z więzienia i ukrywał s~ę 

przed władzami bezpieczeństwa 
Poznań, 30 maja. l ·larskiei zatrzymano między innemi po-I przez policję śląską b. pos,,! frakcji kQ-

Policja poznańska ujęta poszukiwa- dejrzanego osobnika, kt6ry legitymo- munistycznej sejmu śląskle~o .!()zef 
nego od dłui;sze~o czasu wybitnego kO-, wał się farszywemi dowodami. W:eczorek. znany z wywroto'~Tej dzia-
munistę Józefa Wieczorka. Drobiaz~owe dochodzenie ustaliło, lalności. 

W czasie obławy w dzielnicy Ła- że zatrzymanym Jest noszukiwanv Zbie~ł on w roku 1931 w czasie 
ekSPortowania gO do \vi;:zienia i od le-

• ~o czasu wszelki ślad po nim zaglną/. 

Groz'oy pozO.r W MI-elen Do Poznania przybył \Vieczorek w 
U charakterze przedsŁa\l,iici·ela centralne-

Złodzieje, korzystaJ"ąc z ogólnego zamieszania, dokonali kradzie 40y go komitetu komunistycznej partji w 
, celu 'LOrgan izowania na tym terenie 

Mielec, 30 maja. 
Przed kilkoma dniami wybuchł w 

nowej jaczejki. zowany. 

"PAN JOWIALSKI", w zabudowaniach Chaima Salzmana i 
Na miejscu z.naleźli się złodzieje, któ­

rzy skorzystali z ogólnego zamieszania i 
skradli rzeczy, wyniesione z sąsiedniego 
budynku, należące do Benjamina Berge­
ra. - Władze bezpieczeństwa prowadzą 
energiczne dochodzenia w celu wyświe­
tlenia okoliczności, w jakich wybuchł 
pożar. 

Aresztowano ~o w chwili. g-dv przv­
stępował do. dZlafalności na szerszą 
skale. komedja Ale.k~andra Fredry znajduje 9ię w opra" i Mozesa Salpetra przy ul. Szerokiej w 

cowaniu 5.ceIll-Czn.em, pod. OsobLstem kie.row:njc~ Mielcu, groźny pożar, który strawił dom 
twcm dyr. LudWIka Sol~klego,. w które) mUII~,z. . ł ., 
sceny polsk:,cj .stwarlla ewą mLStrzo.wską, POipI- l przy~eg ą staJnię.. . . 
SOW'l rolę tytułową. Pozar przerzucIł SIę szybko na sąsIa-

D.alSlą ob&adę stanowią artyści naBszej sce-, dujące zabudowania, grożąc okolicznym 
ny p.p. Daszyńska" KO\9~ow.sb. Zalews~a: budynkom. Dzięki enegicznci akcji sŁra-
Bu rn I towicz, l\iond.rat, Lehwa, StaszewskI J ", ł' I 1 \ I' 
Woż~ia.k. . ży pożarnej, OglCl1 zosta szyD {O z O.{i! 1-

MW -
Nieście pomoc 

naibiednieiszvm 



ocznica urodzin 
Ojca Sw. 

W dniu 31 maja, t. j. dziś, przYl?ada 
76-a rocznica urodzin papieża Plusa XI. 
Uroczystosć ta nosić będzie w tym ro­
ku specjalny charakter ze względu na 
Rok Święty. 

Papież Pius XI urodzir się w roku 
] 857 w Desio, miasteczku pod Medjo­
lanem. Franciszek RaUi, ojciec obecne­
go papieża, nadał swemu synowi trzy 
imiona: Achilles Ambroży Damiusz. Po 
ukończeniu kursów seminaryjnych, 
Achilles Ratti, dzięki poparciu ówczes­
nego arcybiskupa Medjolanu. udaje się 
do Rzymu, gdzie jednocześnie studjuje 
w Kolegjum Lombardzkiem i Uniwer­
sytecie Gregoriańskim. Tu otrzymuje 
z odznaczeniem dyplom doktora filozo­
fji, teologji t prawa kanonicznego. W 
tym samym okresie uzyskuje pierwsze 
święcenia kapłańskie. 

W roku 1882 Achilles Rattl u(taje się 
do Medjolanu. Papież Leon XIII, kt6ry 
zwrócił uwagę na młodego ~apłana w 
czasie pobytu jego w Rzymie. powie­
rza mu katedrę teologU dogmatycznej 
w Wielkiem Seminarjum, na kt6rem to 
stanowisku Achilles Rattt przebywa 5 
lat. Z kolei młody uczony zostaje wice-

Kpt. Skarżyński 
wylądował w Kurytyble 

Kurytyba, 30 maja. 
(Pat.) Kapit,an Skarżyński wylądował 

tutaj o godzinie 14·tej witany przez wie 
lotysięczne tłumy. 

Przy wylądowaniu naskutek nierów­
nego terenu, uszkodzone zostało lekko 
podwozie aparatu. Lotnik nie poniósł 
żadnych obrażeń. 

Lotnicy polscy 
w Madrycie 
Madryt, 30 maja. 

(pat.) - Lotnicy polscy: mjr. Micha· 
lik i kpt. Białys wylądowali w Madrycie 
w poniedziałek o godz. 19. 

Kawa miellaoka nr. 2. Zł. łO.80 
M. JA WORNICKI 
Krak6w. RYNEK GŁ. 44. i Długa 82 ł 

~Joshr: 
TRILVSIN -I.d)'n)' biologiczny ł. r c.:jGI, "" .<nu ... n !aj"le, 
wł08y. _ Lupl_* znika. Wyp.a .. ' .. ~ ... . .... ~""wl Lu",\ał"""· 

Włos, odras: •.. 

~: 
E U I< U T O Lo 6 - lerem 
blologloZhll - ot)'wl. 
naskórek. cz)'nl skór" 
elasl)'02nll. nadaJe Jej 
jedwabi SIli m ,_le koś Ć 
I ohronl od szkodllw)'Oh 
wpł)'wów almoste')'Da-

n)'Oh. 

Fabryka Chemiczna "Promonta". Spółka z ogr. odp., BlelskQ śt. 

TaiBmnicz~ pOdpalacz grasował w wOj. poznańskiem 
Włóczęga mścił się na rolnikach, którzy mu odmawiali ~ wsparcia -

Zbrodniarz ma na sumieniu ogromną ilość podpalań 
prefektem, potem prefektem BlbHoteki Poznań, 30 maia. runków policji państwowej oraz sołtY-l 
Ambrożjanskiej. Na tern stanowisku Od dłuższego czasu na terenie wo- sów na terenie wojew· poznańskiego z Przybory biurowe, kancelaryjne szkolne 
Achilles Ratti wykazał olbrzymie zdoi- jewództwa l>OZnańskiego miały miejsca poleceniem, by w razie napotkania pod Z II[MBI[KI Kraków Piat MAftJArKI 2 
ności organizacyjne i król włoski, w podpalenia budY'nków i stogów. Iktó- palacla natychmiast gO aresztować i' .'.'. 
Ifznaniu jego zasług, nadał mu order św. ry dokonywał jalkiś włóczęga. odsiawić do Sreruu. ZądaJcle cennIka. 
Maurycego i Łazarza. W tym tet "eza- Z końcem kwietnia b. r. poclpal,one Akcja władz śledczych wkrótce u- A esE

•a ;W.M W • 
sie Achilles Ratti zostaje prałatem pa- zostały dwa stOg~ w Nochowie pow. wIeńczona została pomyślnym wyni- go szeregowca, przebywał pewien czas 
pieskim Piusa X. Srem, p~zyczem p~zep~o~adzOll1e do- kiem. albowiem w dniu 15 maja br. po- w Czeladzi. 

W roku 1912 papie! Pius X wezwał chodzema ustaliły, ze wIdzIany tam by! sterunek policji w Gąsawie uiął podej- Zkolei wyjechał do Francji, gdtie 
ks. Rattiego do Rzymu, poruczając mu pewien wló~zęga o rudawej brodzie l rzanego włóczęgę, które~o WY21ąd od· przez rok pracował w kopalni a na' 
funkcję wiceprefekta BibJJoteki Waty- bardzo zanłedbanym . wY2lądzie. ~a powiadał rySOpisowi w liście ~ończym. stępnie wróciwszy do kraju wędrował 
kańskiej. W 7 lat potem ks. Ratti zo- mocy ustalonego rySOPISU pod~jr.te~I: Aresztowany nie miał przy sobie żad- po całej Polsce. Od 1929 włóczy się 
stale pre'iektem te1te biblJot ki padło na gloŚ'l1ego podpalacza nleJak~e nych dokumentów i początkowo odma- on po Wielkopolsce. pracując koleino u 
. . e. o go Jakóba NowaJka, który w SWOIm wiał wszelkich ze·wań. 

Następca Plusa X, paplet Benedykt czasie puścił z dymem szereg objektów Dopiero w ogniu krzyżowych pytań rolnilków w różnych powiatach, przy-
~V, odrazu zwr6cfl uwagę na nłeprze- i stOgów ogólnej wartości okOło pół_ tajemniczy włóczęga zeznał, że nazywa czem odchodząc zazwyczaj z zemsty 
clętne z~olno§cł prefekta l 'WYsłał .go tora młlJona złotych. Podeirzenie to by- się Józ,cf Puchała . liczy lat 35 i jest ro- dokonuje podpalenia. 
Jako Wlzytatora O' apostolskiego do ło tenJwięcej uzasadnione, że Nowak dem z Czeladzi pow. Będzin. Podczas W trakcie dochodteń Puchała 0-
wskrzeszonego Państwa Polskiego. osadzony w zakładzie psychjatrycznym wojny miał on rzekomo pracować na świadczył, że podpaleń dokonał tak du-
. Podczas pobytu w Polsce, ks. Ratti zbfegl stamtąd przed półtora rokiem i Śląsku, Mstę1)11ie w SruksonJi, wkońcu żo, że absolutnie nie może ustalić ich 

zo?bywa coraz wytsze godno§cl kap- dotychczas nie wstał ujęty. 11918 roku służyf jako ochotnik W woj- liczby. Wymieniając, zdołał prZJypom-
tansk!e: 13 s~erwca 1.919 roku zostaje Rysopis tajemniczego podpalacza sku w Krakowie. poczem zwolniony z nieć sobie siedem podpaleń. 
NunCJuszem :ApostolskIm, w lipcu 1920 l'Q (\ lany 2Qstal do szystikich poste' wojska w 1925 roku w st.opniu tarsz _ Niezmiernie ciekawe są motywy je-
roku - tytularnym arcybiskupem Le. go zbrodniczej dzia taJności· Otóż jak 
pantu, w kwietniu 1921 r. _ kardyna- sam twierdzi podpalenia dokonywał w 
łem. W czasie InwazU bolSzewickieJ, Tylko k ' tk e C a d - momencie, gdy był zły, a więc gdy od· 
kIedy prawie wszystkie przedstawiciel.. ro l Z S wysprze alemy ma\viano mu wsparcia. jedzenia lub też 

oń b li .. -. _. gdy dz2eci 20 rozłościły. 
stwa pa stw o cyc wyjechały z War-.. r .. w:a.~ i p ... zc:ze elfnae w ple.rws;;orzędnychl Niebezpiecznego podpalacza osadzo-
szawy, nuncjusz Ratti nietylko nie opu- gatunkach l najnowszych wzorach po cenie likwidaCyjnej Zł. 68.- no w więzieniu, a równocześnie wszczę 
§cU stolicy, ale nl6sł wydatną pomoc 
uciekinierom ł IJez(tomnym. Przez odwiedzenie naszego magazynu przekona się każdy o naszych to drobiazRowe śledztwo mające na ce' 

Dnia 22 stycznIa 1922 r. umarł pa- wyjątkowo niskich cenach lu ustalenie ilości jego zbrodniczych 
podpaleń. jakoteż ustaJelnie jego iclen­

piet Benedykt XV. ~ardynał Ratt! u- Kraj-owa Fabryka Konfekc]-i Męskieł tyczności. Nie jest bowiem wykluczo' 
dał się na Conclave do Rzymu, gdzie ••• nem, że podane przez niego nazwisko 
~ dniu 6 ~utego zostal .obrany papie- Sprzedaż tlełaliczna Kraków, RYNEK 5 Puchała jest zmyślonem. 
zem. W dmu 111utego oobyła się uro-J----------------------------____________ ~--:a 
czysta koronacja nowoobranego papie-

::'~r~~{~f~~:~~!~k~E!~:e;~!,:IDn zamordował moią matką, b at i lostrąl 
śclem do władzy faszyzmu. Stan rze-I MI d d·/ t k 
czy, jaki zapanował w pat1stwie paple- O a zlewczyna poznała rwawego zbira -
skiem po roku -870 zmienia się grunto· K I- k b t.. ., .. 
wnie. Pakty Laterańskie, zawarte 11 a ISZ s azany na ez ermlnowe WlęZlenae 
lutego 1929 roku pomiędzy Stolice. 1\po- .... . 
stoIską a Mussolinim, za~arantowały Warszawa. 30 l?ala. tkowskIego, ~t?rzy zgmęlI ~ czaSIe po- \ wiecie mińsko-mazowieckim, w czasie 
papieżowi pełną suwerenną władzę nad Sąd o~ręgowy w '\YarszawIe, p~d tycze~ z polICJą. ZlotowskI, kt?ry ~ł'ł I kt~rego . wymo!'dowali całą niema! ro-
państwem watykańSklem Citta deI przewodructwem sędZIego Leszczyn- zamoznym gospodarzem z okolIc Mm- dzmę, mIanowicIe matkę, syna i corkę, 
Vaticano" wzamian za z~ze~zenle się skiego rozpatrywał sprawę groźnego ska Mazowieckiego, w czasie dokony- ciężko raniąc drugą córkę, której nie 
praw do dawnego Pa'ństwa Kościelnego ban~yty Szymona Kalisza, który ma na wanych przez jego szajkę napadów wy' d.obili tyl~o dlatego, iż Pl'zypuszczali, 
W ten sposób została ostatecznie roz- sumIemu szereg napadów rabUnkOWYChl~OZIl bydlo, które sprzedawał następ- iz równie~ czwarta ofiara ohydnego na-
strzygnięta kwestia rzymska. M. D. połącz~>nych z zabój~twem.. . me na tarpc~. . . padu nie zyJe. 

KalIsz był członkIem zlIkwidowanej W kWIetnIU r. ub. rabUSIe dokonalI Tymczasem iednak beznadziejny po-
już szajki bandyckiej Kozińskiego i Zło- napadu na posiadłość Krogułów w po- czątkowo stan Krogulówny, po dokona­

niu trepanacji czaszki, uległ poprawie i 

Ponura tragedia młodej kobiety 
J 

dwukrotnie oszukanej przez mężczyzn 
Przymusowe lądowanie Warszawa, 30 maja. ważniono. 

lotnika czeskiego Ubiegłej nocy, dom nł'. 34 przy ulicy Po tym zawodzie, MiesZlC:Zyńska 
WI •• Wolskiej, był widownią tragicznego wy' przez dłuższy czas Sltroniła od mężczy.zn 
iWMSZaWa, 30 maJa. padku. , . I aż wreszcie poznała niejakiego Czesła-

(B) Z Torunia donoszą, że wczoraj Z okna trzeciego piętra wyskoczyła I wa Gawlinę, który zdołał przełamać jej 
w (',kolicach Swiecia nast41)ilo przymu- nab ruk 20·1etnia Helena Mieszczyńska, nieufność. 
sc.we lądowanie samolotu czcch'Jslo- którą w stanie bardzo groiny.m przewie Niestety, jednak i tym rlliz,em męż' 
wackiego, stanowiązego własność pil- ziono do szpitala. cLyzna nadużył zaufania Mieszczyńskiej 
zeńskiego Aeroklubu. Samolot ten, piło- Jak się okazało, Mieszczyńska przed gdyż po wyłudzeniu od niej całej biżu· 
t.:wany · przez ktnika Szediveca, które- dwoma laty wyszła zamąż za niejakiego terji, ulotnił się i 'więcej się nie pokazy­
mu towarzyszy:a Hanka Burgetova. le- Stefana Szejtan.a, który, jak następnie wał. - Mieszczyńskiej udało się spot­
ci~ł z Gdyni 'l,' drodze powrotnej. La,- stwierdzono, ożenił się z nią na podsta· kać z nieuczciwym przyjacieleu. Treść 
dowanie ~u:::olotu nastą 1Ho naskutek wie sfałszowanych dokumentów, gdyż ostatniej ich rozmowy nie jest znana, w 

c.dektu ''\v jil.'torze. Z pomoc,' lotnikom był już żonaty. i każdym bądź razie, faktem jest, iż bez· 
pc ybyla pilotka czeska, Aneszk:l f:)f- Bigamistę ~karano, z.aś nicp." '1!nie .za I r(' ~r(' d~!o po tej rozmo~ .... i.e,. desperatka 
lY!dnkova, le::ąca również z Gdyni. warte małżenstwo z Mleszczynską ullle·l doknala swego rozpaczl1wego kroku, 

po długotrwałej kuracji powróciła dna 
do zdrowia. 

Wszelkie poszlaki wskazywalY na 
Szymona Kalisza, który w owym cza­
sie zbiegł właśnie z więzienia, Jako na 
uczestnika napadu. Zostal on po kilku 
tygodniach aresztowany i osadzony w 
więzieniu. 

Aczkolwiek nie zebrano przeciwko 
oskarżonemu konkretnych dowodów ~­
go winy to jednak pozostała przy ŻyCIU 
Krogulówna z całą stanowczością 
wskazała na niego, jako na bandytę, 
który zamordował w bestialski sposób 
jej matkę i rodzeństwO. 

W wyniku przeprowadzonei rozpra­
wy i po przemówieniu prokuratora, 
który domagał się dla bandyty najwyż­
szego wymiaru kary, t. j. kary śmierci 
sąd ogłosił wyrok, skazujący Szymon~ 
Kalisza na bezterminOwe więzienie. 



J k z alczyć drożyz ą? II . Pasta do zębów, lI!ywana przez miljony ludzi u 
całym świede. Pierwszon.ędna w cklałanfu. ~-

czędfla w u!ycilL . !'DIOt;i;;f.!flO pod Rliostf.!fft litr Dllf.!lio lios~tuj(f! 10 
flrosi;;U. o ft' Dlif.!śt;if.! - 35' .. 

--:-----., Jeden z naszych czytelników pisze: muszą być, ale dlaczego te wahania są ~,II ••••••• IQI~~"MS~~~·~ 
Każdego wtorku i piątku słyszy się tak wielkie. Nie chcę umyślnie wymie- : e 

narzekania gospodyń po powrocie z ryn niać miejscowości, ale podam kilka cha- I • , : 
ku: rakterystycznych faktów bez ujawniania Ił!" : 

- Znowu zdrożało... nazw miejscowości. .1 ~ J' · W porze letniej artykuły żywnościo- Otóż - naprzykład - w folwarkach : 
we powinny stanieć, mimo to dzięki ja- litr mleka sprzedaje się najwyżej za 10 : 
kimś niewytłumaczonym spekulacjom grośzy, a to samo mleko w mieście kosz I- I 
zniżki cen artykułów spożywczych ja- tuje już 35 groszy litr!... Czy nie zbyt. " 
koś nie widać, natomiast od czasu do wielka różnica 7 ... Ceny mięsa wykazują 

Grunt to humor I.. czasu daje się ::~a~~. ~~~;~i~,a~~:~s:na.,,~°I)l:~~!~·o !,p~:;~ład li I~W·I!~'["': 
Pan Antoś jest w pensjonacie. Panna Eulal- Czemu tak się dzieje - trudno zrozu na prowincji cielęcina kosztuje 80 gro- : 

Ja r6wnież. Pan Antoś zaJeca słę do panny Eu- mieć ... Ceny nie podlegają u nas żadnym szy za kUo, a w Warszawie dwa razy t y- I I 
lalji, więc dnia pewnego powiada do niej: prawom. Nikt nie może wytłumaczyć le - 1 zł. 80 groszy?... • 

- Panno Eulallo ... Tej nocy Śl1iło mi się, że... dlaczego ceny tych samych artykułów W dziedzinie cen panuje u nas wiel- • I 
pani dała mi całusa... w różnych miejscowościach tak bardzo ka anarchja. Przydałoby się zaprowa- i. 

- No •• ,_ różnią się między sObą· dzlć maleńki ponądeozek... Ilustrowany tygodnik po- : 

BU:t:::::p:,!::ćż~:~~::n:e~ Jest1rzeczZ
ą 

Z:OZUmiałą'nżeowawhania a "pas·a". Ii wleŚcioW:i~r~::ySit: po raz l.' 
ci, popełnił defraudację... Sprawę skierowano ... 
do sądu. Sędzia zwrua się do oskarżonego: JIJTRO 

- Oskarżony ma przecie żonę i dzieci... Q:y I: 
oskarżony nie myślał wcale o swej przyszłości, Będziemy układali z kolorowych kawałków '; 
popełmaJąc defraudację?:.· drzewa _ piękne obrazy. : w czwartek d.1 czerwca rb. i 

- Pomyślałem, proszę wysokiego sądu ... Naj- : i 
lepszy dow6d, że zdefraudowaną forsę odnIosłem Są :vszelkie dat,le, że za ki~ka tyg?dni, ciele. Ten ma taki projekt, ów inny, -. (O tydzień powieśću I 
zaraz do banku... a moze - kto wle? - za klIka dm bę- Ten radzi, żeby zestawić ze sobą takie: n * dziemy przeżywali jeszcze jedną sens a- kawałki, inny żeby inne. Tych kilka- • - oto wybór dobrych, war-

W parku podsłuchałem ostatnIo następującą cję· Będzie ona równie gwałtowna co dziesiąt kawałków drzewa porywa całe I tościowych, popularnych I 
rozm6wkę. yo-yo, równie inten.sywna, co krzyżówki towarzystwo. powieści i nowel, opowia-

- Panno Jadziu, przysięgam panI: - z rana i równie długotrwała - co brydż. "Goko" przeżywa dziś na zachodzie • dań, artykułów i drobiazgów • 
Jeat pani moją ostatnIą, a wieczorem p!erwszą Nowa pasja będzie nosiła miano pełnię popularności. W kawiarniach i : literackich. 
moją myślą... "Goko", na ławkach ogrodów widać ludzi, którzy : I 

- PanI. Antonł, pan pew~ myłli odwrot- Ten wyraz nie oznacza nic, ale za z głową wspartą na dłoni dumają z po-. "CO tydzień powieść" It 
me.... kilka dni, gdy "Goko" zabłądzi pod wagą nad tern, jak zestawić dwie desecz : .. 

- O, nIe, panno Jadziu ... Ja przecie lestem strzechy, gdy znajdzie się w każdym do- ki. Gogo staje się drugiem yo-yo. Yo-yo i - zawiera w każdym nu- : 
DOODY strM,.. mu i na każdym stole - wyraz ten bę- umysłowem. (g) merze jedną zakończoną I 

dz.ie oznaczał ca.łoŚć powieściową. 

. nową namiętnoŚĆ 1111I1 I 1 .1 
Zaparcle_ Swiadectwa klinik ginekolog!cz- . - namiętność do układania z dziwnie 1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111. ,,(O tydzień powieś['" 

nych potwierdzają, że naturaJ.na woda gorzka pociętych kawałków drzewa, pomalo-I. • I I 
franciszka-Józefa zapewnia łagodne wY1lTÓŻ- G Id b . t ·t' t d 2., 
nlenie i dilaŁego stosowanie Jej u położnic jest wanych w bardzo delikatne kolory le a zozowa - les na.) an3zym ygo - .. 
baTdoo wska'Lane. całego obrazu. . . . ' .. nikiem lekturowym, gdyż e 

Takich drobnych płaskich kawał- Na ?zllSl'elszem z:eliramu giełdy zboż0:-v{)-to- kosztu1e tylko ! 
WAtNE DLA PA~I Ceny kryzysowe Magazyn k' d . warowej w WaT'SlaWle ogólny obrót wynOSił 1241 J .... 
Mód .. Diana" poJeca eleganckie szykowne ka- ow rzewa Jest chyba koło stu. Trzeba ton w tem żyta 561 ~on Notowano' żyto stan- 50 A 
pelusze 1>0 7.- zł. Również przerabia szybko je <lo .siebie pasować ipr:bykładać tak, da~ I-szy 17 - l,7 SO, 'psienica cz~r.wona jan • -ro.zv ~ 
według naj nowszych żurnali po 2.50 zł. Uwaga by wyszła z nich całość. Rzecz jest tru- 37.-~, je~ol1Jta 36 - 37, ~bierana 35 - 36, • ... ", 
n~ adres: Kraków, Węglowa 3 (R6g Krakow- dna łamldłówka l' est s.k('\""p~ikowana i?"WJ.~ .1ednohty 14.50 - 15, Lbleramy 13.50 -14, 1 D\..· tk· h ~ 
krej). 3-6 , ~ d ~ - ". - 'r~'.. 1ęC,Lml~ń na k<llSlZę I'l!.5O - 15, gryk.a 18 - 9, • O nauycl8. U wszys le n 

tak bar zo pasJonuJąca, ze mOzna przy proso 18.50 - 19.5O, groch polny 21 - 24 groch. sprzedawców i we wszystkich ? 
UNIEW,UNIAM zgubioną książeczke KaSYI tej grze zapomnieć o wszystkiem, CO Viotoria 28 - 32, wyka 12 - 12.5(), j>~luszka: kioskach na całym terenieRzeczy-
Chorych; Kraków, Wesołowski Ju:llan. człowieka gnębi i co mu dolega 11.50 - 12, seradela 9.50 - IO.5O, łubitn nile- e pospolite.)'. 

K ł . Ił" : ł biel!llk.i 7 - 7.50, ż6łty 9.50 - 10 50, rzepak m- • 
UNI~WAŻNIAM ksi~ieczkę Kasy ~horych wY- ,o o" "pr~cuJ~ce~o ~ P?C,le cz~ a ruowy 47 - 49, siemię Ini,aone 37 ..:.. 39, ~oniczy_ • 
staw1<mą w KrakOWIe, Bulka Stanisław. "gOklSty zblera1ą Slę zn al omI 1 przY1a- na surowa czerwona bez grubej ka>llianki 90 - .~~ •• ~~~~MlMlMIIIIHł! 

"Poz cle n m Ż '1 " 72 c ... 
Powieśf sensacyjno-społeczna. Napisał Andrzej lański 

STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEśCL l ~ Jesteśmy na miejscu! 
Halma ~aiecka, bezroboŁna st~no,typi&t. - Na miejscu?-zdziwita się dziew-

ka, p~baw~ona środków do ivca, po6ta-
nowiła z rorz;pa,{:zy utopić się. czyna. . . . . 

Przeszkodził jej w tern szofer Paweł . -WIedZIałem - począł obJaśmać 
Przybor, u którego znalazła chwilowY przy- Zbigniew - że niema pani mieszkania ... 
tułek.. . . Pozwolitem więc sobie wynaleźć dla 

Po Wielu przeJśclac~ Halina o~r~ymul~ niej dwa mile i zaciszne nt'\koiki gdlie 
posadę wychowawczym u 4-letmel Rew '" >'v, 
Zbaraskiej, a Paweł wstaje słynnym bok- będZIe Się pam czuła doskonale .. · A po-
serem. tern pomyślimy o reszcie. Nie zapom-

Kuzynka młodego hrabiego Zbigniewa niałem przecież że mam wobec pani 
Zba~a~kiego odnosi się niechętnie do Ra- pewne obowiązki,. 
jeckleJ. J k' d b' d . k ł 

łialina wywarła na Zbigniewie olbrzy. - a I pan -o ry - Zlę owa a mu 
mle wrażenie, co nie uszło uwagi hrabianki fIalina· - Jeszcze przed chwilą czułam 
Iz~bel1i .. Izabella Jeszcze mocniej nienawi- się talk barcUO samotną i nieszczęśliwą, 
dz\ Halmy, a ter st:ił . Ó Pa weł Przyb~, który w mięcLzycz!lJSie ~z w ąp. we mm~ mI w nowy 
zdobył sła.wę a.sa bolu!u polekiego, w decy- duch I nowa wIara w lud'zl! 
dują,cej walce % Leforchem pOllllOei klę&kę. Nowe mieszkanie fIaliny składało 

yvskuteik niecn.eJ imt~gi I.zahel1i traci się z dwuch pierwszorzędnie umeblo-
Halma posadę bony małej Rem. wanych pokojów: saloniku i sypialni. 

Wydaloną ze słu,ż;by dziewczYllą zaopi<e- R'· k l d t· d 
kował się br. Zbigniew a]ec a rozg ą ata SIę z za owole-

. niem dokoła. wnet jednak zatroszczyła 
Zamajaczyła się fIalinie wizja Oaw- się. 

nego, dobrego spokoju, złuda minionej - OLY to tylko nie zadrogie miesz-
szc'Lęśliwości. kanie na moją kieszeń? Mam wpraw-

- Tak - przyzna:ła - było mi wte- dzie trzy tysiące złotych, ale nie chcia­
dy dobrze ... Lecz to się Już Skończyło! łabym strwonić teg-o kapitaliku. 

Zbig-niew zwolnrut tempo· Auto sunę- MIody arystokra-ta pośpieszni: uspo-
lo powoli po l~niącvm asfalcie ulic, on koił ją. 
zaś mówił: - Niech się pani nie martwi: od 0)-

- WSZystKo może być jak dawniej ... ca otrzymała pani pewne odszlJwdowa­
A nawet jeszcze lepiej. Tylko proszę nie pieniężne, ja zaś nie chciałbym być 
mi ufać ~'l być d1a mnie dobrą·.. gorszy od niego i pozwalam sobie 'lao· 

- Ufam panu - odparła z prostotą fiarować pani w prezencie to mieszkan-
Rajecka - wiem. że umie pan być do- ko· .. 
brym przyjacielem! Zaskoczona Halina poczęła jąkać się· 

Trochę g-oryczy i zawodu zabrzmia- że nie wic czy wypada, aż.eby przyjmo-
to w słowach młodzieńca. wata podobny podarunek, lecz młodzie-

_ Czy zawsze tylko przyjacielem? nice pocz,lI jei perswadować z taką ser­
Limuzyna zatrzymała się· Młody deczn ościa. że ostatecznie dziewczyna 

nrabia otworzył wytwornym ruchem ska'pituJm,:ara ... 
'dr.L'WicZiki wozu i oświadczył: !- Wzamian za to - dowodził 

Zbigniew - pozwoli pani, panno fIali- wieni dojrzałej jarzębiny, podawała mu 
no, że od czasu do czasu wpadnę do filiżankę herbaty, mIody hrabia uczul 
niej na przyjacielską wizytę· na chwile olśnienie. 

- Ależ l,Jardw proszę.! - zawolala - Chyba, że kocham tę dziewczy-
sz~zerze RaJec~ą - b~dzle pan .zaws~e nę - pomyśl al. ana'lizując swe uczucie. 
poządanYt1! gosC!'em. mgdy bowle~ me ~ Równocześnie ucwl g-waltowne. nie­
z?pomn~, Ile m~m panu do zawdzlęcze- UmaI że bolesne pragnienie, ażeby Dor-
ma· .. I leszcze Jed~o: skąd. wyczarował wać ją w swoje objęCia. . 
pan tak ,nagle to pIękne !ll.Ies.zkanko? Oczy jego rozpłomieniły się. 

fIrabla wytłomaczył Je], ze otrzymł .. . I . , 
adres z biura pośrednictwa mieszikań, Ręka, trz;"maJąca hllzankę. ZdUn,i.: ó 
dokąd 'z.glosił się przed trzema godzina- t~k jl1ocno, ~e p.ołuwa herbaty wył.. ,a 
mi. Natychmiast ubił interes z g'ospo- ~,I ':;. n~ podtog~:. Jeszc~e "t'kund~,. :\ :n!I)­
darzem domu, zapłacił czynsz za kwar- Ull~ldCC OdrZ!lCI krucn'~ r,ac..zyme, ,!-'euy 
tał, a pOnieważ można bylo kupić me- w I'hłędny .' -\ '''~ Isk porwac schyl,lJ~~'l ~ - <; 
ble PO dawnej lokatorce, nabył je rów- nad I'lm dzie·,J,·czynę .. , 
nież. i ;"Jina w"~zula in5-jynktowni~. i:;_ 

- W ten sposób - kończyI - do- kie uczucia miotają jej gościem. 
szła pani odrazu do g-otowego gospo- Cufnęła się o krok i spoirzaIa ;)h-
darstwa. ~alnie na Zbig-niewa. 

A gospodarstwo to bylo tak dosko- -- Co s!~ z panem dzieje?... Nie ''':I1-
nale zaopatrwne, że buszując w szafce, że się pan opamięta! 
odkry~a fIalina ~rimus i nieC? naclynia· Zahypnotyzowany spojrzeniem nie-

l!cleszo~a zbiegła na dół 1 zaO'l?arzy- winnych oczu dziewczyny hrabia poha­
la SIę w wIktual,;. poczem, wr6clwszy mowa! się. 
do domu, nast~wlła. herbat~. . Znał płochliwość swej młodej przy-

. - My.ślę. ze me b~~z.le pan ml~ł jaciółki, nie chciał więc zrazić jej przed 
mc przeCiwko temu, Jesh poczęstUję czasem 
p.ana podwieczor~iem - uśmiechnęla - l' tak - uświadomił sobie w du-
SIę do. s~eg-o g-OŚC1~. . chu - prędzej czy później zerwę ten 

Zblgm.ew zg-odzll SIę chętnie na tę cudowny kwiat!. .. Troszkę cierpliwości: 
prop?ZYCJę. .. chwila ta jest już niedaleka! 

SledLąc na wyg-odneJ sofl,e. puszcza-
Jąc dymek z papierosa, wodził wzro­
kiem po zg-rabnej sylwetce krzątającej 
się g-os'Posi. I 

Wydala mu się jeszcze pięlkniejsza i 
ponętniejsza niż dawniej. Tam, w Dem­
biankach, była początkowo zbyt płoch­
liwa. Tera:l nabrała więcej pewności 
siebie - a kilkumiesięczny pobyt na 
wsi 'laokrąglił jej do niedawna chropie­
ce kształty· 

l kiedy tąk rozchwiana na śmigłych 
nogach- (nogach odznaczonych na pa­
miętnym konkursie w pałacu dembian­
kowskim) a ustach o na1uralnej c~er-

A zresztą zbudziła się w nim wro­
dzona dżentelmenerja.... Jeśli przyszedł 
w tej chwili Rajeckiej z pomocą i dopo­
mógł jej w wyszukaniu mieszkania. 
uczynność jego jest aktem przyjaźni. 
Lecz jeśli odrazu zechcę wyciągnąć z 
tej sytuacji korzyść dla siebie i brutal­
nie rzuci się na dziewczynę. która żywi 
dla niego tyle zaufania - nie będzie to 
bynajmniej ani piękne, ani rycerskie ... 

(Dalszy cią2 iutrol 
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ela Robertson, piękna wolty1erka l Rex 
słynny akrobata, przygotowują się w wo­
zie cyrkowym do występu. Oboje są 0-
gromnie szczęśliwi, gdyż jutro ma się cd­
)VĆ ich ślub. 

W pięknej wolty1erce kocha się skry­
cIe klown Priko oraz pewien stały hywa­
lec cyrku, którego nazywają "młodzieńcem 
ze szra,mą". 
_ Po występie eli, na arenę wpadł lek­

kim, spreżystym krokiem Rex. Akrobata 
zawisł na kotwicy pod kopułą cyrku. 

Rex spada nagle z trapezu wśród ogól­
Dego przera1enla. 
. Zabieratą, go do s~p]łaJa, Ild.zie akrobata 
Iftcl ob'Yldwie ręce ... 

MłocLż.ieniec "ze S2ra.mą" syn magnata 
tłą&!dego. Edmund Staniec1m, odwiedz.a z 
Ellą raGI.go akroba:t, w SZiPitalu, gdzie wol­trt. p'rzekon~ go o swej m1dC>śei. 
~ kHik.u ŁygOdnila,c'h Rex podniósł się z *". _ F~o. n.a6UWla mu podejrzenie. te nie był 

to nł-eszczęśliJwy wypadek, lecz uplanowa!lla 
IlbrodniJa. Nieszc:zęs!llY a~obata pt"Z'Y1>oroi­
Da sobie, te owe.go fa:ta,ln~o wieclIoru przy 
lmie ~tał Jonny, który %I3Z jut był karany za 
k:rad.meż. 

Po kil'ku fygod4tia.ch Rex wrócił do cyr· 
ku. Czuł &ię jednak źle wśród ko~eg6w. 
Mllal WlllaIżenie, że jest niepołrrubny. 

. Tymozasem do Stanieckiego zwróciła się 
dawna jego przyjaciółka, Rega Szybska, 
~Jlka bogatego 1>'I'Zemyslowca. Czyni ona 
8b!l wyt7)Ury, 1e nawi~ule znajomości z 
..cy,rkówką' . 

Ela po długkb na.mowach przenosI się z 
tyl'ku d'O pała,cu Sta.nJeckiego, gd-de roepo· 
ezyna SIę dla nilJej nowe ży·cie. 

Ojciec na.maw'lia Edmunda, a,by zerwał 
;: eyrkó'W1ką i ożenił się z Regą Szyb s.k ą, 
:idyż to mu 1e6t pO'brzebne do jego !nłere66w. 

Pewnego WLeez~ru, gdy siedziała w sa­
fondJku z ksi.ąi;ku na k~la!llach, I~kaj zameI· 
!!o<wał przybycie Jakiejś pa.ni. 

Była to Rega SZYb ska. która uprzedziła 
Elę, że Stamecki z nią się żeni i wygnała ją 
Ila poddasze. Edmund po przyjeździe po­
twierd-ził tę smutną dla eli wiadomość. 
_ Edmund Stan'! fi M komitetu 
honorowego, urządzajĄcego wielki konkurs 
piękności na całą Polskę. Na konkursie.. tym 
mia:la by~ wybrana Kr6lowa· Piękiiości, dla 
której ró1ne towarzystwa przeznaczyły 
łąc~ną nagrodę w sumie 50.000 złotych. 

Rega Szyb Sika sta,ra się () uzyskanie 
pie.rwszej nagl'ody na kookul'Sie piękności. 
uliczny . fotograf wysyła za pośrednictwem 
za.kładu foto,grahcznego "Aida" fotografię 
Eli również na ów konkurs. Zdjęcie to do· 
ko,nane zOBtało w C'llasre, Jdy Bla po o.pu­
szczeniu pałacu błąkała eię ?O ulkach sto­
licy. 

Podczas konkursu Ela ł Rega Szybska 
otrzymały po równej ilości glosów. 51i 
bronił zaciekle wielki jej wielbiciel, artysta· 
malarz Grześ Stęga. 

Pewnego wie~ Stęga podsłuchuje w 
knajpie rozmowę dwuch drabów, z których 
jeden przyznaje się po pijanemu cło ja,ltie· 
goś morderstwa, za które odpowia.da sMe­
winna cyrkówka. 

Tego samego wiec~oru Stęga udaje się 
przypadkiem do "Cyrku Guliwera" i na. 
wiązuje znajomość z klownem Friko zwie· 
rza się przed nim, orpowiadając o 9wej nie· 
szczęśliwej miłości. 

Ele została skazana. W chwiM ogłosze­
nia wyro,ku przybywa do sądu Słęga, kt6ry 
poznaję Elę. 

Dzięki staraniom Stegi Ela wYchodzi z 
więzienia pod warunkiem. że nie wolnu jej 
wyjeżdżać z Warszawy. 

Za trzy dni ma się odbyć ostateczne po· 
siedzenie Sądu Konkursowego. SędziowIe 
otrzymali listy z l>OgróżJrami, aby nie wy­
chodzili z domu. Listy te podpisał tajemni­
czy .. Związek Krwawej Róży". 

W przeddzień rozstrzygnięcia konkursu 
dwaj młodzieńcy. przedstawiający się lako 
wywiadowcy. porywaj a Stęgę. 

Jednocześnie . ktoś dzwoni du Ell. aby 
przybyła do klinik! chirurgicznej przy rogu 
Alej i Smoczej. Ela jerlzie i tak samo zo­
staje porwana. Rex udaje się za nia ta­
ksówką. 

Nie chciała już dłużej zostać z Le· siedzieć przy pustym stole. lem jak buchałeś w sklepie ... Pójdziesz 
wańskim. Rozmowa z "Czarnym Soko- Antoś bał się wejść do knajpy, gdyż ze mną· .· Jazda ... A kartkę już tniałem 
łem" prze·konała ią, że Lewański stracił pomaliby gO odrazu. więc skrył się w kieszeni, nie bójcie się .. · frajer bvł 
z oczu Rudrz.iaka i chwilowo, n1czem po- gdzieś w pobliżu· ja/kiś, bo się zląkł i zaclął mnie prosić, 
móc jej nie może... Stęga spodziewał się usłyszenia dal- żebym go puścił.,. Więc niby że się 

Poco więc ma siedzieć w jego pokoju szych wieści, więc też nie ruszał sIę zJi.towalem i powiadam: "Idź. ale jak 
niczem w więzieniu?.. ze swego miejsca. mi jesz,cze raz będziesz buchał. to pój-

Musiała rozmówić się kon~ecznie ze I dobrze uczynił, gdyż w kilka mi- dziesz do ciupy. jak amen w pacie­
Stęgą· Nie chciała czekać do następnego nut P0tem drzwi się otwarły i na pro- rlu" ... Uradował sie i uciekL Po chwi­
dnia. I gu stanął jakiś oberwa'niec. Stojący za li pewnie zauważył brak kartki w k~~­

W tym celu otworzyła okno i w myśl szynkwasem mężclyzna w białym far- szeni. więc zawrócił... A ja już w t.l0<. 
umowy, wystawiła wazonik. tuchu. podbiegł doń, by go podtrzymać. gi... Wtedy dopiero skapował, że wzią.-

Ale z przeciwległej bramy ni:kt nie - Borsuk! - zawołał - Co ci?.. łem go na kawaL On za mną .. · Ja u-
wysu'<i'L. Stęga zajęty był w tej chwili - Noglt złamalem ... - jęknął Bor- ciekam. .. Przyłapał mnie przy drucie 
szpiegowaniem Antosia, który z kolei suk- kolczastym .. · Każe mi oddać kartkę .. • 
szedł wślad za .,Czarnym Sokołem". . Na dźwięk tego imienia z druj?;iego Pokazałem mi fij?;ę.·. Nóż wyciąga .. 

Dobrze, że Stęga przebrał się gdyż pokoju wybiegła cała chmara ludzi z Przedtem nie 'lauważyłem go, Ukrył go 
jako zgarbiony staruszek ws'zędzie .. Sokołem" na czele. .,Czarny Sokół" gdzieś za pazuchą·.. Raz strzelifem, 
mógł się wcisnąć niespostfleżenie. W zbliżył się uroczyście do Borsuka, któ- chybiłem .. On na mnie z nożem ... Chcia 
ten sp'osób przedostał się do knajpy ry jęclał cicho i rzekł doń: łem na niego skoczyć i w tej chwili 
"Czarnego Sokoła", gdzie czekała nań - Chodź do drugiej?;o pokoju, tam noge zwichnąłem .. A on mnie przyparł 
już cała zgraja jego zwolenników. pogadamy... do drutu kolclastego ... Całe ubranie mi 

W pierwszym pokoju małei knajpy ~ Kiedy. nie ~ogę chodzić... Noga postrzępił ... Tu mnie podrapał l tu.·. 
siedział tylko Stęga. popijając kufel pi- tl).l11e straSZll1e bolI... 000.' Rozzłościło mnie to ... Raz mu za-
wa. W drugim pokoju odbywała się Czterech drabów wzięło go za gro- jechałem w zęby. drugi raz, za trzecim 

• In. ł kopyta wyciągnąl.·. No, i tak się tu do-Wlenl\a "Inarada wojenna"· I wę i nogi. W ten sposób wnieśli go do I kI 
Zwol~nnic:v: .. C;zarnego Soko!a" ?i711;Ug~~:.0 pokoju, gdzie . zaczęła się in- w 0_ e"r'k'artkę masz?. _ 'lapytał Czor 

ukrywalI swej l11epohamowaneJ złosc\.j ga J. . nv Sokół, którego obchodzi w tej chwi-
. - Janek ki'pną!!.· - mówił jeden z - GdZIe Chwat? · - zapytał So- c li tylko adres Rudziaka. 

nIch tubalnym głosem - Rudziak cia- I kół... . I. . . 
chnął go nożem i wysłał odrazu na tam \ NIe WIem .. PorwalI go... - A. Jakze - odparł Borsuk: - O 
ten' świat... Oko za oko. ząb za ząb!.. -:- Kto g? porwał?.. . to przecIe b~f~ cała walka· .. 
Ja sam podejmuję się wparkować mu l - PeWnIe to bylI ludZIe Rudzlaka .. · Dawaj Ją!· .. 
kulę w łeb!.. 'Djabli ich wiedzą.·. Wciągneli do auta Borsuik sięg'nąl do kieszeni i wycia-

- A juści/ .. potakiwali inni. i pojechali... gnął postrzepiona kartkę, na której wi -
- UspOkójcie się l·. - mitygował - A ty co?, dnia! następujący, tajemniCZY napis: 

ich "Czarny Sokół" - Ja sam zły je- - Uczepiłem się auta i za nimi..- 4 - 1 - N - 9 - 5 L. 
stem na Rudziaka, jak sto jasnych cho- Przejechałem ładny kawałek drogi... 
ler ... Ale zabić go niema sensu ... On się Wnieśii go do jakiejś chałupy ... Czato- - Cóż to ma znaczyć? - zapytał 
nam przyda ... Musimy go dostać żyw- watem przed chałupą może przeszło Clarny Sokół. 
cem w nasze ręce· .. Będzie za niego I godzinę .. - Potem widziałem. jak wynie- Wszyscy pochylili się nad taje~!li-
forsa· .. Ja wiem co mówię.:. '1.adma for- śłi Chwata w worku, a ci co wynosili cza kartką· 
sa.... powiedlieli do jednego ze swoich: - - Nic z tego nie rozumiem ... 

- Forsa. powiadasz? Kto da za "Masz tę kartkę i zanieś naszym chłop-
niego złamanego szeląga?.. com.'. Na tej kartce wypisany. jest mój - I ja nic z tego nie rozumiałem,·,-

odparł Borsuk - Ale to znalazłem \V 
- Już ty się nie bój!.. Ja wiem, co adres ... Niech do mnie przyjdą dziś jego kieszeni ... Innej kartki przy nim 

gadam ... Sa tacy. co dadzą za niego jeszcze"". Przyjrzałem się uważnie te- nie 'lnalazłem ... Rudziak nie jest frajer ... 
kilka tysięcy złotych... mu. który mówi'ł te słowa i poznałem Liczył się z tern, że może ktoś napad'l1le 

- Wiesz napewno?.. go.·. Bvł to Rudziak... na jego wysłańca i wydrze mu tę ta-
- GdybYm nie wiedział, nie gadał- - A tamtem?.. iemnicę, więc wymyślił szyfr, Przy po-

bym po próżnicy.·. Rudziaka mUSImy - Tamten posledł z tą kartką ... Po- mocy którego porOlUmiewa się ze swy-
schwY'tać żywego." Znienacka... I to myślałem sobie, że nie warto dalej za mi kamratami ... Nie ulega wątpliWOŚCi 
dziś ieszcze.·. nimi jechać, gdyż to może być niebez' że zna'ki te określają jakąś miejsco wo~C 

- A gdzie {)'!1 jest?. pieczne. wolalem puśdć się za posłań- tylko trzeba teraz wiedlieć jak to na-
- W tern sęk·. Wyslalem już Z-ch cem, który miał przecie w kieszeni a- leżyodcyfrować .... 

na zwiady...· dres Rudziaka .. · Tak też zrobiłem ... Ru- - A kto się na tern zna?· 4 - 1 _ 
- Kogo?.. dzialk pojechał ze swym towarzyslem N - 9- 5 - 1... Djabli wiedzą co to 
- Borsuka i Chwata.·. Czekam wla- autem. zabieraja..c ze sob.ą Chwata. w ma znaczyć? 

śnie na wieści od nich ... Zaraz dowie- worku,. a po'słalllec udał SIę W przeCIW- _ Zaraz. zaraz... Trzeba się nnd 
my się u Ikogo Rudziak nocuje a wte- nym kIerunku,.. tern 'lastanowić - radzili inni. - Mo-
dy.·. wtedy damy sobie z n:i~ radę... -: ~o i co dalej? .. - pytali ciekawi że coś wymyślimy ... 
Jedno tylko wydaje mi się niepokoją- przYJaCIele. W . pokoju nastała cisza. Wszyscy 
ce ... Borsuk i Chwat powinni już tu być Stęga również przysłuchiwał się pochylili się nad tajemniczą kartką, za­
od godziny ... Jeżeli ich niema, to może bacznie. postękując co chwilę· by lepiej wierającą adres Rudziaka. Każdy staraJ 
im się co przytrafiło ... Posz.li oczywi- wypadła rola dziada. się jakoś wytlumlł'C'zyć te znaki, lecz 
ście przebrani..- Gdyby ludzie Rudzia- - Ano więc poszedłem 'la tym po- nic z tego nie wychodziło. 
ka DO'mali ich, byłoby z nimi gorzej.·. słańcem... - ciągnął dalej Borsuk, Olamy Sokół ogromnie się dener-

- Możeby któryś z nas poszedł ich chwytając się co chwilę za zwichniętą wował. 
poszukać... nogę w kostce· - Tamten nie s.podzie- _ Nic nie wymyślimy!.. To jakieś 

- Nie trzeba... zaoponował wał się widać, że go sz.pieguję... Wi- diabelskie znaki 1-. Trzeba było od nie-
"Czatmy Sokół" - Zaczekamy.·. działem jak s'chował tę kartkę z adre-

Nastala cisza. Stęga zamówi,ł drugi sem Rudziaka do kieszeni i szedł sobie go wydostać adres!.. 
kufel piwa, gdyż nie wypada~o dłużeJ zWDlna, wcale się nie spies'La,c.·. - Kiedy on sam nie wiedział - tfu-

Rozdział pięćdziesiąty drugi. 
-II_~--

i lit.erv 

maczył się Borsuk - A zresztą. nie 
mógł ust 01worzyć taft<. go wyrychto~ 
wałem .. 

W pokoju znowu nasta1a cisza. Każ­
dy zastana wiał się co mogły omaczać 
te cztery cyfry i dwie litery ... 

- Może pi'erwsze dwie cytry tO' nu­
mer domu· .. - medytował Sokół. 

Rex zostaje przez bandytów :r;amordo· 
wany, lecz Ela i Stęga odzyskują w~lność. 
Nast~pnego dnia odbywa się posiedzenie są· _ W pewnej chwili zatrzymał się 
du konkurl>owego. On patrzy na mnie niedowierzająco - A co litera N Zl1aczy?, 

Ela uzyskuje pierwszą nagrodę pod wa- przed jakimś aknem sklepu spożywcze­
runkicm, że oczyści sie z zarzutu zamordo- go. Ukryłem się obok w bramie. Po­
wnnia S!anieckiego. drapał się w głowę i wszedł do sklepu. 

Na s tępnego dnia Ela spotyka się ze Ja za nim. Stoję sobie zboku i patrzę· 
5pr~ymicrzeńcem .. RCl5i , Lewańs,~im. w g~bi: A ten ściągnął najpierw kilka jabłek 
nwe res!a~rac.lt .. r.roca.d~ro. Lewans~l i chowa do kieszeni Potem buchn"ł 
przyrzeka. ze pomoze Jej w uzyskamu . ., .:,. .... 
szybkiej rehabilitacji, forsę 'l torebkI JakieJs pam, która staJa 

Le\\'ań s ki przYbywa do Regi i dowiadu- przy ladzie. Ja tak patrzę na to wszy-
je s i ę. że 1~ud7iak uciekl stlko i nic .. · Czekam co dalej będzie ... A 

Ela spelnia życzenie Lewari~kiego i wy- om pyta ile kosztuje paczka cykorji, PO­
prowadza s i ę z mieszkania malarza. Z pod- wiada, że za drogo i wychodzi... Te­
slucltanei rozmowy między Lewanskim, a ra'l ia Zno\vu za nim· .. Przed brałną za­
Czalnym Soko!em dowiaduje się. że Ru· trzVmUj'ę go i powiadam: 
d.ziak znikł bez śladu. -

- Kawalerze, halt! .. 

i PYlta: 
- A co?· 
A ja mu walę prosto z mostu: 
- Proszę za mną do bramy ... 
Gram rolę "tajniaka". Tamten wcho­

dzi dO' bramy. Obmacuję go ze wszyst­
kich stron. wsuwam ręce do kiesleni, 
wyciągam jaMka. wyciągam skradzio­
ną forsę i pytam: 

- A to co? .. 
- A nic· .. - odpowiada mi· 
- A skąd to masz?. J 
- Moje ... 
- Ja CI dam .,twoje" ... Sam widzia-

- Diabli wiedzą... Może to pierw-
sza U:tera nazwy ulicy ... 

- A następne dwie cyfry?. 
- Może to być numer mieSzkania·. 
- Numer mieszkania 95? .. TO' .{O-

che 'la wi,ele ... 

(Dalszy ciąg jutro). 
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, · d · e. I 4- • ~ Karol Bauda poczuł w sobie od pew-

~U ro. .HOr~e 8q s~or O.ODOOlIl' nego czasu jakąś tajemniczą ,siłę dają-
'( ) N I l l ' I wnież posiadaniem niezwykłych zdoi- cą moc uzdrawiania chorych za pomocą x ie u ega wątp iw ości, że istnie- Rótdżkarzowi nie pozosta o mc n- p' dl sugestJl. 

ją ludzie -obdarzeni niewytlomaczonemi nego, jak wraz z towarzyszami śmiać noścl różdżkars~lc~. rac uJe ona ~ Karol Bauda leczył prywatnie swych 
zdolnościami, którzy wyczuwają znaj- się ze splatanego mu figla. Różdżkar- pewnego przedSIębIorstwa naftoOWłaecgaOnyl znajomych i ich protego\\:anJ;'ch, Udało 
dujące się pod ziemią źródła wody, lub stwo jest nietylko przywilejem męż- każdorazowy jej "występ" p mu się przywrócić zdrOWIe kIlku sw~m 
też ropy naftowej. Są to tak zwani czyzn. Pewna wie denka cieszy się ró- jest na wagę zlota. pacjentom, o których lekarze zaoplmo-
różdżkarze, z których doniedawna I wali, że są nieuleczalni chorzy. 
śmiano się zupełnie jawnie, nazywając Czy trumna ze zwlokaml Pakty te przyniosły Baudzie niesły-
icb szarlatanami. I chany rozgłos i koło jego pacJentów 

Z biegiem czasu geologowie musleU, zaczęło się z dnia na dzIeń powiększać 
Jednak uwierzyć w dziwne zdolności może być zajęta na zabezpieczenie długu? ł Doszlo do tego, że przed mieszkaniem 
różdźkarzy, którzy niejednokrotnie zu- (z) S!ldy maJ'" zaiste dość niezwykłe zwrotu kosztów. Ponieważ krewni nie- sędziwego architekta tworzyly się dt!1~ 
Pełnie dokładnie potrafili wyczuć i '" .... l 'ć.ł d '. d h h ekuj cych SWOJeJ sprawy do rozpatrywania, życie stwa- boszczyka nie chcieli zap aCl ~ą aneJ gle rzę y c oryc ocz ą , 
wskazać źródla wody, czy też skalne- tza bowiem komplikacje, jakich nie wy- sumy, zwłoki pozostały na dworcy ko· kolejki. , 
go oleju. myślilaby najbardziej wybujala wy- lejowym, zaś rOOzina zmuszona była Wielkiem uznaniem cieszył SIę B~u-

Oczywiście, praw(1ziwych różdika- obrafnia ludzka_o Czy mOżna nałożyć zwrócić się do sądu. Procedura się nie-,I da wśród wieśniaków, którzy przYJe­
rzy, ludzi obdarzonych rzeczywistemi areszt na trumnę z nieboszczyldem 'na co przeciągnęla I gdy w oznaczonym żdżali do niego z odległych nawet str?n 
zdolnościami jest niewielu, wielu jest zabezpieczenia długu? - Na pytanie to dniu na cmentarzu zgromadzili się kre- Liczba pacjentów wzrastała i z tego Je­
natomiast szarlata,nów i oszustów, któ- odpowiedziała przed paru dniami izba wni i przyjaciele zmarlego, VOlrzeb szcze powodu, że Bauda nIe brał ple­
rym raz czy dwa razy w życiu przy- CyWilna w Paryżu. się nie mógł odbyć, ponłewBt brak by- nlędzy za poradę, ani też nie przepisy-
padek dopom'ógł do odnalezienia poszu- Matka stracila syna, który zginął ło ••• nieboszczyka. wal żadnych lekarstw. Czynił to wszy-
kiwanych źródeł. wskutek nieszczęśliwego wypadku w Wreszcie sąd ogłosił decyzję, pole- stko zupełnie bezinteresownie. . 

Z pośród praw(1ziwycłi rÓŻdżkarzy Bretanji. Rodzina postanowiła spalić cającą właścicielowi przedsiębiorstwa Tłum chorych gromadzący się przed 
można odróżnić kilku grup z których zwłoki, a ponieważ w miasteczku bre- pogrzebowego na natychmiastowe wy- mieszkaniem architekta stał się liczny, 
niektórzy odznaczają nieprawdopodob- tońskiem nie było krematorjum, ciało danie trumny ze zwłokami i wówczas że policja zmuszona by la do interwen­
uemi wprost zdolnościami. Potrafią należalo przewiefć do Paryża. Umó- dopiero nieboszczyk został pochowany. cji i utrzymywania porządku. Doszło 
oni nietylko z dokladnością do kilku- wiono się z pewnem przedsiębiorstwem Obecnie matka nieboszczyka wy- do tego, że maly placyk w centrum 
dziesięciu ctm. określić miejsce pod- pogrzebowem, które mialo się zająć stąpiła przeciwko wlaścicielowi przed- miasta przy którym znaidowało się mie 
ziemnych źródeł, ale nawet określają załatwieniem wszystkich wymaganych siębiorstwa pogrzebowego z powÓdz-, szkanle Baudy, tak był natłoczony 
na jakiej głębokości one się znajdują, fonnalności. Lecz rodzina się rozmyś- twem w wysokości 10.000 franków t y- 'ludźmi, te utrudnialo to normalną ko-
określają skład chemiczny i bogactwo lila i powierzyła załatwienie innemu tulem odszkodowania. Przyrzekając munikację. 
danego fródla. przedsiębiorstwu, wysylając do właści zresztą ofiarowanie całej sumy na cele Pewnego dnia zawezwano Baude do 

W przemyŚle na'ftowym ma takie ciela pierwszego biura depeszę nastę- dobroczynne. dyrektora policJi,' przed którym musiał 
'dokładne podanie miejsca wiercenia, jak pującej treści: "Wstrzymać się z eks- I izba CyWilna przyznała Jej ową się wytłomaczyć ze swej działalności. 
i głębokości do której należy wiercić, pedycją clala, oczekiwać dyspozycjI. kwotę, wYchodząc z zalożenia. te "acz- Sędziwego architekta nie można Jednak 
kolosalne znaczenie. Często się zdarza, List w drodze".Telegram był atoli spót- kol wiek ciało zmarleKo stanowi dla byłO aresztować ponieważ nie brał on 
że przy próbnem badaniu przez inży- niOny, albowiem trumna ze zwłokami właściciela przedsiębiorstwa pogrzebO- pieniędzy za porady I nie działał na 
nierów geologÓw, przez błąd w obli- została w międzyczasie wysłana do wego obiekt eksploatacll kuplectdeJ, / to szkodę pacJentów, nie przepisuiąc im 
czeniu, lub niedopatrzenie, wierci się o Paryża. jednak obiekt ten pozbawiony Jest cech, hdnych lekarstw. 
pór metra aalej niż biegnie główna żyla. Tu rozpoczęła się wojna dokoła właściwych Innym przedmiotem handlu Baudę po kilkugodzinnem przesłu­
a Już ilość ropy Jest skąpa I nie pokry- zwłok zmarłe20. Rodzina domagała się II nie może być wobec t~o zatrzyma~y chaniu w policji zwolniono. Bauda o­
wa kosztów urządzenia szybu. Takle wydania trumny do pochowania, nato- w charakterze zabezDłeczenla dlU2U. śWiadczyl, że żadna siła nie zmusi go 
próbne wiercenia są również niesly- miast właściciel przedsiębiorstwa żądał do wyrzeczenia się niesienia pomocy 
chanie kosztowne, to też ludzie, którzy K 'I kt' · h· ł · , , · znękanej chorobami ludzkości. W cza-

~;Oim%~n~ez:ćtj::~ ;;~:j:;śtr~~:~c~~i ro OWiJ, ora nie c cia a WYJSC zamąz ~:m"i::~luz~~~~n~fę ~~~I:J fr~~~U~~i~ 
są na wagę złota. Wolała raczej utracić koronę nit być... kobietą którzy na ~idok Baudy wracającego. ~ 

Pierwsze wystąpienie r~żQżkarza '. urzędu pohcyjnego do domu wznOSIlI 
przyjmowane Jest zazwyczaj z wielką (a'b).'Y'I ty.ch dn~ch mmęlo ~O lat pustaw wkrótce poległ a Krystyna entuzjastyczne okrzyki na jego cześć. 
nIeufnością. Wszystkie jego porusz.e- o? 9hwih, gdy na 1:r?~ szwedZIkI ;vstą,: mając 6 lat zost~la królem SzwecJI. Izba lekarska wydała oficjalny ko­
nia kontrolowane są przez setki par pll Jeden z najdziwUlelszych w hls~orl1 K~styna nienawidziła kobiet i całą munfkat, w którym donosi, że specjalna 
oczu ludzi ciekawyen, którzy z niedo- królów- Królem tym byla,.. kobl eJta , sluzbę, damską zamłenił~ na męską: komisja lekarska zajmie się zbadaniem 

Krystyna- I ChodzIła 'Lawsze w męskIch strojach a • ' , j , 
wierzaniem kręcą glową, i uśmiechają Należy zaznaczyć, że mimo swej płci większą część dnia spęd'zala na polo- dzłałalno~cl Karola Baudy ! ~go me

a
-

się. Gdy je(1nak rozpoczyna się wier- nie lI10siła ona nigdy tytułu królowej, wa1nla.ch. " I zwykłem) metodami uzdrawI~ma, Izb 
cenie w miejscu wskazanem przez róż- lecz właśnie króla. Było to za czasów Tak minęło kl1kanaścle lat. jednak lekarska przypuszcza jedna, ze Bauda 
dżkarza i rzeczywiście znajduje się źr6- panowania króla Gustawa Adolfa. Cały społeczeństwo poczęlo domagać się, padł ofiarą obłędu na tle religilne~. 
dlo ropy, nieufność i sceptyczny uś- na'r6d byt zmartwIony tern, że król nie- aby Krystyna wstąpiła w zrwią.zek Karol Ba~da od szeregu lat zaJmo~ 
miech znikają, zjawia się natomiast po- ma potomka, Kiedy wre5LICie na świat małżeński. Dla Krystyny oznaczalo to wał się studJami na~ me~mery~mem l 
dziw nad niewytlomaczoną intuicją mial przyjść następca tronu, okazało rozbrat '.re swojemi męskiemi upodoba- elektrohypnozą. TWIerdzI on, ze wy-
człowieka. się. że urodzila się dzIewczynka. niami. Wolała przeto raczej POZibyć się nalazł system za pomocą którego mo-

Mało tego, 'istnIeją jeszcze r~'żażka- Mimo tych przeciwności losu, król korny, niż .,.stać sie kobietą i wyjść żna wyleczyć wszystkie choroby we-
rze, którzy potrafią dokładnie wskazać Gustaw pootanowd.l mianować ją kró- za mąż. Mając 28 lat zrzelkla się ona I wnętrzne, a takie i zewnętrzne kale c­
miejsce wiercenia, nie badając osoblś- lem. a nie królową. Od wczesnej mlo- tronu na rzecz kuzyna swego KarOla twa. Opowiadają, że ostatnio jeden z 
cie terenu. Wystarczy tylko dokładna dości Krystynę wychowywano jak męi- Gustawa. tego właśnie który kadydo- pacjentów Baudy, pewien ślepiec odzy-
mapka okolicy w której podejrzewa się czyznę. Matlka 'I1iena'Wi,dzila jej, ponie- wał do jej ręki. I I J skat nagle wzrok. 
istnienie ropy naftowej. Po długiem wat chciała dać życie synowi a 1l11e Po abdykacji Krystyna wYjechała 

badaniu mapki terenów roidżkarz na córce. Nienawiść jej była tak wiełka, że w świat jCliko "mężczyzna", kazała so- Jlmmy Walker i Betty 
odleglość wskazuje zupełnie dokładnie, gdy piastunka opuściła Krystynę na zie- bie nawet obciąć pdęlme sploty. Gdy C P Y"U 
gdzie i do jakiej głębokości trzeba wier- mię, ta'k, że wstala oka,leczona i do slużą;Cemu żCliI było pięknych .warkoC'LY' ompson W ar l-
cić. Yudzie ci sami nie potrafią wy tło- końca życia miala s'kr.Lywione z j.ednej kr6Iawa rzekła: ; I 'I ' III~II.I~ B. burmistrz New Yorku intere. 
maczyć skąd bierze się Ich niezwykła strony plecy, królowa tylko roześmiała - Głupcze, pr.recleż stracHam przed suJe się tylko swoJem zdrowiem 
wiedza I przeczucie. • się. Kiedy GuSJtaw Adolf mial wyruszyć chwil~ cale królestwo, cóż znaczy ( ) o W l b r 

Pewnemu, znanemu rożMliarzowi w na wojnę z której już nigdy nie powró- przy tern strata dwuch warkoczy... z Słynny Jlmmy a ker, e~- u -
Berlinie spłatano kiedyś figiel. Różdt. cit, zaniósł córkę do parlamenItu, gd7)ie Krysyna t>ojecha~a do Rzymu. gdzie l mistrz Nowe~o, Yorku, ~t6ry mIeszka 
karz ten chwalił się zawsze tem, że oświadczyl: zmarła, Pochowano ją w Ilrośclele Św· obecnie na Rlvler,ze, przYJechał, do Pa-
potrafI' wyczuć z· ródto wo'dy nawet b'ez - Ona będzie waszym królem. Plora. r ' ryb z toną sWOJą, . artystką fIlmową, 

I , BettJf\ Compson. DZIennikarze paryscy 
użycia różdżki, poprostu chodząc po Cenzor nl-eml-eckl- I- II-olkl domagają się oczywiście, 'Yy~iadu, lecz 
terenie, stopami w obuwiu wyczuwa Jimmy Walker me ma JUZ mc do po-
on wodę pod ziemią. Wracając pew- wiedzenia, albowiem porzucił sprawy 
nego razu w towarzystwie 'znajomych Niemcy pogwałcili tajemnicę korespondencji pocztowej pOlityczne i interesuje się tylko... swo-
z wesołej libacji do domu, różdżkarz (z) Jak wiadomo, rząd niemieclki za- Buloń,slciego. Fiołki t.e nadawca. przy- jem zdrowiem. Jest jeszcze osłabiony 
pf)pisywa! się swemi zdolnościami, wy- rzą.d:2)ił lrootrolę korespoodenoji. Cieka- k~eJ.ł w miejscu,. ~t6re ,?Z~czył oł6w- wskutek przebytej uciążliwej kuracji w 
czuwając poprzez izolacyjne płyty cho- wość llJi,emieclcich władz poazbowych roz kItem. W o:statnteJ ChW1h Jednak oder- Vichy i pragnie nade wszystko spokoju, 
dnika, miejsca w których pod ziemią cią~a się qedn,ak nie~yllro n.a listy, kur- wał ~n przylepLooe ,fiołki i, wysłał list ,Rozczarowani dziennikarze korzysta­
biegły rury wodociągowe, Idąc ulicą su;ące weWlOątrz kra'l'u, lecz dotyczy ona bez mch, I oto stał Się cud: list ~ads'zedł ją z obecności pani Walker, i pytają, 
zwykłym krokiem, liczył on i wskazy- również korespondenqji, nadchodzącej z do W~ed.n,ia z fiołkami, przymocowa.ne- czy wielka Betty zamierza kontynuo­
wał miejsca w których biegły rury. z.a.,g,ranicy, a nawet przechodzapej tran- mi do tllliejsc~, oz,nao.zonego 'Przez n-a· wać swą pracę filmową. Lecz na tG 

'Jeden ze znajomych różdżkarza zytem przez Niemcy. dawcę ołówlciem na ar,ku8<zu li.nowym. pytanie nie otrzymują decydującej od-
twiesdzit, że potrafi on dokazać tej sa- Fakt pooiższy świadczy dobitnie o Cenzor niemiecki nie malazłs.zy kwia powiedz i. Widocznie pomiędzy malżon-
mej sztuki. I rzeczywiście idąc wska- tem ;ak mąd nae~ecki komentuje, mię- tów przy HŚCLe i będąc przekonany, ż,e kami niema w tej sprawie zgody. Jim­
zvwat nieomylnie miejsca, w których dlZy~arodowe przep~sy o zachowanIU ta- zagubione zostały przez jalciegoś z jego my Walker widzi swe szczęście w ci· 
b'iegły rury. Zdumionemu towarz~stv.:u jemnicy, pocztow,ej, '. ' . kolegów, postarał się o naprawienie te- chem, mieszczańskiem ognisku domo­
\\ ~riaśr't on wkońcu; że wprawdZIe me Pewlen austlla.~,. ZClJmles~kn.;Jący, ~tat go p1'zeooZlenia i przykleił na liście fiot.ki wem, natomiast Betty Compson jest 
WVCZil wa wody, zwraca jednak dokła- nio w Paryżu, oclmosł ~azenłe, l~ hS,ty aby adresat nie mi.ał podstaw do pr.zy- naiwidoczni@j innego zdania. 
dO }(1 U\Y8gę na żelazne ptytki umiesz- jego, adres?wa,ne ~o zony ":' .WH~chl1u, pusz,czen:ia, że list był otwierallly, Państwo Walker wracają wkrótce 
Clone w betonowym chodniku, Płytki są przez nJ.eIUlecklch urzędmkow pocz- W ten sposób eksperyment paryskie do Cannes, W Paryżu nie mają bynaj­
te wskazują mi,ę.jsca w których ZnajdU-j tOWyC~1 kontr?lowane. Dla uzyskam~ pe go nadawcy udał się wyśmienicie, po- mniej żadnych pilnych spraw, lecz byty 
ją. się rury wodOCiągowe, aby przy e- wnoścl, aus!l1ak wpa,dł, na na~tępuJą?y twierdzając słuszność istniejących po- burmistrz Nowego Yorku lubi Paryż i 
wentualncj ich nal)rawie nie trzeba było , pomysł: W Jed~ym .z hst?w ~aplsał m,m, dejrzeń. chętnie ogląda cuda nadsekwańskiej 

1 c, całeJ' ull'cy I że załącza żome klIka flOłkow z Lasku stolicy. roz Wpy'NJ 1 • 



A 8 4ęł: - edZlelDU Migawki z meGZU POgoft-Podgórze 
W' llfiedziel., do Wa .. Z.WU Pierwsze dwa punkty, które żdobyło miał pozycje, ile jeszcze mógł, coby by-

Napływ naszych zgłoszeń wzmógł I Cena biletu tam i zpowrotem 'Wy- Podg.órze n~ meczu. z Wartą-było .wiel- ło - ~dyby ..• i t. d .• 
się w ostatnich dniach kolosalnie. nosi zł. 15. I ką mespodzlanką n;etylko dla całeJ Pol- ., • ~ 

Mamy też podwójną pracę gdyż Na pozostałe miejsca można zgto- ski sportowej, ale 1 dla samego Podg~· Naturalme, najwIększym b.ohaterek-' 
oprócz przyjmowania zadatków' wYda-j szenia kierować do administracji Ex- rza .. Zarząd· , "K.. S. Podgór~e", sprawił był zdobywca obu bl',am~k ŚCJbor?ws ~ 
jemy również kupony do najelegant- pressu, ul. Pijarska 4 albo do Wagons swej druży~le Piękny bankiet, na kt6· kt6r~go koledzy .w,Ymeśh, na ran:lOniI' 
szych hoteli warszawskich, które do Lits Cook, ul. Slawko\'Vska 12. rym długo l szeroko deba~ow~no, kto, z bOlska. Rówmez I obr?ncy: Kasma 1 

d .. est 'kó 'k' E jak i kiedy zdobył bramkI, Jakie kŁo Hausner, którzy w dużej mIerze przyczy yspozyCjl UCZ tU w WyCIecz l .. x- '1' . do wy 'ku na zero" byli na po " d W t r m 1 Się m" , pres~u o. a.rszawy przy~? owa l wytszym bankiecie specjalnie honoro-
specjalne pokOje po cenach zmzonych. an0 

I tak w pierwszorzędnym hotelu Z "oleRo i O w 1. .. 

.. Royal" przy ulicy Chmielnej 31, tuż ." Iii ' Po wypiciu pewn;j "przepisanej" por-
przy Marszalkowskiej, pokÓj jednotóż- ,..., kilkn wiersxoc:h cji napojów, w ~aróżowionych wyobraź: 
kowy łącznie ze wszystkiemi dodatka- Helsingfors, 30 maja. brneńskich w z~iązktt z wypra~.~. cLru- niach graczy Pod~6rza, nie było w lidze 
mi kosztować będzie zl. 7 za dwa dnI. Słynny oszczepnik fiński Matti Jar- żyny A. F. K. Zlżka d? Ju.aOs.aWJ.1 1 Ru· przeciwnika. któregoby z łatwością nie 

Pokój dwuosobowy W tym samym . t .. l ł ł nle8"'odzH~wan'\l pokonali. Ruch, Wisła, Cracovia, Legja i hotelu wynosi zz. 13 również wlącza- vinen wystąpił poraz pierwszy w ego- mUn)1 zna az a zupe me l' , ] 

J''''c wszelkie dodatl'l·. Są to ceny, jak rocz.nym sezonie w małej mi~jscowości ~pilo~. Klub, .zawi.eszony ~r~u z~lą~ek, t. d' f wszystkie te drużyny dostałYp'łjkuż 
.. ~ f k" St M' h l' . ż h k ka)~ me ponoSl zadne) wlny n,8, "for" po kilka ~oli. Kto wie? l a widzimy, doprawdy niezwykle tanie i ińs H~j . lC e 1 lU .w plerwszyc Ja .Slę o .zu. -, " "I 

rzutach osią~nął w rZUCIe oszczepem gdyz na Z:l.l.esIąc prz.ed ~praw.ą, Z~łOSIł jelit okrągła 
nic dziwnego, że wolne pokoje są przez fantastyczny wynik 74,28 mtr. najzupełmeJ formalme sw OJ ~yjazd. N~. .: 
naszych wycieczkowiczów wprost roz- Dotychczasowy rekord wynosił 74,02 tomiast sekretarjat Mo.rawskIej Z~l?Y nie Grający w miejsce Gamaia na pra-
chwytane. Pozatern posiadamy jeszcze mtr. i ustanowiony został również przez przesłał tego zgło.szema do PragI l Bel- wem skrzydle, rezerwowy Kowalikow­
noclegi w dobrych i czystych hotelach, Jiirvinena dnia 26 czerwca 1932 r. w gradu. Wobec takIego stanu rzeczy, klub ski, spełnił swe zadanie nadzwyczajnie. 
a cena ich waha się między 3 a 6 z1. miejscowo'ści Abo. został zrehabilitowany i przywrócony do Upotniniiny przez kierownika sekcji 
za dwie doby. Również miejsca na ~.~ praw, a okręg został ukarany grzywną przed meczem, by grał odważnie i ostro 
kwatery zbiorowe można u nas zare- W Helsingforsie odbyły się pierwsze w wysokości 500 koron za niedbalstwo. szedł na piłkę, - opowiadał po meczu 
zerwować, podobnie jak i bilety na w tym roku zawody lekkoatletyczne w Dochodzenie ustaliło również. że zarzut na bankiecie, że mecz z Wartą grał tak, 
mecz. większym stylu. W biegu na 1500 mtr. jakoby berneńclYcy walczyli w Jugosła- jakby to był mecz Z "jakimś tam "Haka-

Odnośnie biletÓw ~olejowych, dono- Lehtinen stosunkowo łatwo pokonał Vir- wji z zawodowcami, nie miał żadnej pod durem. albo innym Orionem. 
simy, it zadatki przyjmujemy tylko do tanena. Groźnym dla niego okazał się stawy, gdyż jedyny zawodnik, będący w Sprawiał on też najwięcej kłopotu 
31 bm., w p6tniejszym zaś terminie niespodziewanie Sarkama. _ Lehtinen kolizji z amatorstwem, a majl\cy wal- obrońcom Warty. 
wpłacić każdy musi pełną kwotę. Od osiągnął czas 3:58,9, Sarkama 3,59.4 a czyć z Ambrożem, nie został do zawo· :.' 
też 31 bm. rozpocznie wymiana dotych- Virtanen 3:59,6. dów dopuszczony. Podgórze wy~rało włdciwie 3:0, a 
czasowych bonów na normalne bilety '.' ... nie 2:0, bowiem strzał Kowalikowskie-
kolejowe. W mistrzostwa;; Austrji Vienna zre- Mistrzostwo Włoch w "padzie zdo· ~o, oddany z 18 m., chwycił Fontowicz 

miso wała zAdmirą 2:2 (0:1). Rapid po- był wenecjanin, Ksawery Ragno przed lut pou linją bramkową. Sędzia jednak 
konał F.A.C. 2:1 (0:1), a Hakoah wygrał Riccardim z Medjolanu. bramki nie uznał. 

Polsk::a reprezenłilcJ-a z Libertasem 1:0 (1 :0). Mistrzostwo Au- .*. 
U strji zdobyła Vie.nna. Największa impreza samochodowa 

lekkoatletyczna na mecz z Belgia ... Czechosłowacji Masarykovy Okruh, 
(RM) W. dniu wczorajszym, ze.stawio. Gigantyczny wyścig kolarski dookoła miał być w bieżącym sezonie odwołany 

na została reprezentacja lekkoatletycz. Włoch wygrał Binda, który przebył cały I ze względu na znaczne koszta. Na osta.t· 
na Polski na mecz z Belgją. dystans biegu w czasie 111 godzin, 1 mi· niem zebraniu Czeski Związek Automo· 

W poszczególnych konkurencjach nuta 52 sek. bilowy postanowił jednak imprezę prze-
startują następujący zawodnicy: 100 mtr. ,.. prowadzić w dniu 17 września. 
Trojanowski, Twardowski, 400 mtr.: Bie Głośna nredawno afera bokserów 
niakowski, Marcinkowski, 800 mtr.: Kui '1-
wcki, Maszewski, 1500 mtr.: Kuźmicki, ~por'" W O le 
Sidorowicz, 500 mtr.: Kusociński, Fijałka I ~ • 
400 płotki: Maszewski, Jezierski, szŁa· Tarnovia-Metal (komb.) - 16 p. p. 4:3. tywnemi cyfrowo rezultatami, tym ra' 
feta 400, 300, 200, 100 mtr.: Bieniakow- Powyższe " zawody odbył, się z oka· zem wyszły jeszcze jaskrawiej na światło 
ski, Marcinkowski, Trojanowski, Twar- zji święta pułkowego i zakończyły się dzienne. Bramki dla Jutrltenki strzelili 
dowski, tyczka: Szwejd, Krug, dysk: po niezbyt ciekawej grze. zasłużonem Owide i Rubin. 
Heljasz, Kozłowski, oszczep: Turczyński zwycięstwem, kiepsko złożonej reprezen -
Mj,kruL Zapasowi: Łopacki, Miller, Pu- tacjli TarnowU i Metalu. - Sędziował p. 
chaiski, Pławc.zyk, Wojtkiewicz. Wiśniewski. 

Samson-16 p. p. mistrz. kI. B. 

,P. Rutkowski kieruje 
Kroczący ostatnio po linii rekordo­

wych zwycięstw zespół wojskowych, za 
Gwiazda-Sandecja (N. Sącz) 1:1 (1:0). trzymał się nliespodzianie na dobrze 

• • • 
Tak n~d2:nie grającej Warty jak na 

meczu z Podgórzem, nie widziano daw­
no w Krakowie. Był to cień dawnej, 
sławnej z pięknej i technicznie wysoko 
stoj~cej gry - drużyny. 

'." *. 
Nafęłabszym na boisku był Wojcie-

chows,ki na środku pomocy, grający jak 
sam się wyraził - dla stracenia 
brzuszka. 

AustrIa-Poiska 6:1 (3:0) 
Międzypaństwowy mecz piłkarski o 

robotl1icze miskzostwo Europy zakoń­
czyl sil; zwycięstwem Al1strji 6: 1 (3 :0). 

Piłka nożna 
w Chrzanowie 

meczem Francja-Czechosłowacja 
Znany sędzia krakowski, p. RuŁkow­

ski, zaproszony został do kierowania me 
ezem piłkarskim Francja-Czechosłowa 
cja w dniu 10 czerwca. 

Sandecia stanowczo nie ma szczęścia usposobionym Samsonie. 
do Tarnowa. Nawet w spotkaniu z na;- Jedenastka wojskowych, natrafiwszy W ubiegła, nieuzielę rozegrane zo­
słabszym zespołem nie zdołała wycią~· na silny opór, wykazała cały szereg bra staty na boisku Fabloku w Chrzanowie, 
nąć więcej, nad jeden punkt. Sama gra ków technicznych, które ~tarała się nad zawody piłkarskie o mistrzostwo klasy 
stała n'a niskim poziomie. robić szyhkością. A. KZOPNu między krakowską Mak-

l
Obie drużyny przestrzeliły po jednytn kabi a Fablokiem, z wynikiem nieroz­

Julrzenka-Makkabi (Juto) 2:0 (0:0). rzucie karnym. - Sędziował w~orowo strzygniętym 0:0. Krakowianie grali b. 
Da I szy cląn tu rn i eJ- u Braki Makikabi jasielskiej, które do- p. Rutkowski z Krakowa. ofiarnie a specjalnie bramkarz Aftergut, 

::» tychczas dawały się maskować pozy- dalej Spira, tIerman i Krumholz. Rów-
piłkarskiego w KrakowIe -~or niet i chrzanowianie nie pozostawali w 

CZ!~~~kw~ ~~~~~c~~iaodtlędizi~ut~fę ";;: ReprezentacJa Polski Mecz bokserski 701erobo~~~r~!d~~ Sió~~~~~ęd~~~a~r:~~ 
boisku Makkabi dalszy ciąg turnieju na mecz z BelgJą- Warta-Wawel ciwnikiem dla Makkabi. 
wielkanocnego o puhar b. p. dr. Ed- Warszawa, 29 maja W zapowiedzianym sensascyjnym Na spe.cjalną wzn:ian.kę. zasługują: 
munda Schenkera. (RM) W dniu wczorajszym kapitan meczu bokserskim K. S. Warta. druży- O~zkowskl, .Chełczynskl l bramkarz 

Ze względu fż w rozgrywkach po- związkowy PZPN-u p. Józef Kałuża ze- nowy mistrz Polski _ NKS. Wawel, fnt. PublIcznoścI jak na ChrzanÓw 
wyższych rozstrzygnie się definitywnie stawił skład reprezentacji Polski na który odbędzie się w niedziele 4 czer-I rekordowo około 1000 osób. 
zdobycie tegorocznego puharu. zawody mecz piłkarski z Belgją. Do reprezen- wca o godz. 20-tej walczyć będą na.- Ot _ 
zapowiadają się niezwykłe ciekawie. tacH weszli następujący zawodnicy: stępujący zawodnicy w wagach od mu- WarCIE sezonu 

Odbędą się następujące spotkania: Albański, Martyna, Butanow. Kotlar- szej do pófciężkiej: Sobkowiak, Rogal-
środa: godzina 10,30 Jutrzenka - tIa- czyk II, Kotlarczyk I, Dziwisz, Urban, ski _ mistrz Polski, Podański I-wice- W Krakowskim Klubie Jazdy 
koah, J.2,OO: tIagibor - i.T.S. 16,30: Matjas, Nawrot, Pazurek. Włodarz. Re- mistrz Europy, Wolniakowski mistrz Znany ze swej ożywionej dziatalno-
Makkabi II - tIakadur. Czwartek g. zerwowi: Fontowicz, Chmielowski. okręgu poznaliSkiego, Forlański II, ści Krakowski Klub Jazdy Konnej or-
10,30: i.T.S. - tIakoah, 12,00: Makka- Gemza. Szczepanlak, Jańczyk ł Wypi- Olessman, Szymura, ze strony Wawelu ganizuje wycieczkę konną w okolice 
bi II - tIakadur. 16,30: tIagibor-Sita. iewskl. Szczurek, Sworzeniowski. Chrostek wi- Krakowa dnia 4 czerwca br. Dystans 

Stan tabeli dotychczasowych roz- ce-mistrz Polski na rok 1932, Kmin, wycieczki wyniesie około 75 klm. Za-
grywek przedstawia się następująco: 1) Polscy łenl-siści W Rydze Jodłowski, Kurka b. mistrz SIa,ska, Mo- pisy przyjmuje do dnia 28 bm. sekre-
lIakoah, 2) tIagibor, 3) Makkabi II. 4) rawa. Największą sensacją będzie spot- tarjat klubu. «Brygada Kawalerii ulica 
Siła, 5) tIakadur, 6) Jutrzenka. 7) i.T.S. W poniedziałek zakończył się między kanie w wadze piórkowej gdzie sity Rajska). Koszta utrzymania w czasie 

• ,- narodowy turniej tenisowy o mistrze- swe zmierzą wicemistrz Europy For- rajdu orz noclegu w Ojcowie wyniosą 
Sport w W&e Iczce stwo Łotwy. W finało~J'ch konkuren- lański z Chrostkiem. okol 15 źl. Na rzeczy podręczne będą 
W niedzielę 28 bm. odbyt się mecz cjach w grze podwójnej pań o mistrza· W ringu walką kierować będzie sę- przygotowane wozy do dyspozycji u-

piłkarski o mistrzostwo klasy C między I stwo Łotwy p~ra Carnatz-Jensen poko- dzia neutralny ze Sląska. czestnik6w. 
Sokotern z Wieliczki a Strzelcem z Nie- nała parę Dublenska-Oslwald w stosun- Zawody powyższe budzą już zain- Zbiórka uczestników w dniu 4 czer-

! ku 6:4, 6:8, 6:2. terr<;()wanic, gdyż poznaniacy walczyć wca o godzinie 7,30 rano na dużych porornic. , 
Przez cały nrzeciąg gry miat ~okól ,,?1rz~ podwójnej panów, ?ier-:-vszc: hC'rJ;~ I:oraz ~ie~\Yszy; \V Krakowie. b!oniach, ~tar.t r~jdu o gOdZ!l1!C R •. W ra-

7.dccy.lv,'.ant' n"';~c\\'agę. IlzyskuJ<\c 2.I11Je)sCC zajęła para polsko-es,to,ll~ka, Je- . ,),I,tv h~dzlC mozna .llabywać od Zle ~vyr.azneJ ntepogody lajd me od-
1 : ,. ' "Z ''':llr:l1'''(\1-'' l' O,'l)()\\·"lric O'o. rzy Slolarow-Laasne, zwycl:;za)ąc pa-, CZ\\ 'Irtku \' przcdsprzedazy, szczegóty będZIe SIę. 
1rilol . .ll- '-"" , I"~," " ,\. -,", • '11 2 16 86 f' h 
S"'l;~l", l;!I:"'~el z Krakowa. I rę Gotschewsky-Utml er 6:, :, :. w a lszac . 



art rz 

W tych dniach w Rzymie odbyło się święto młodzieży faszystowskiej. ~eIkJ 
Harcerze angielscy odznaczają się doskonałem wyszkoleniem obozowem. Na I rewję młodocianych faszystów przyjmował Mussolini. .. 

zdjęciu widzimy skautów podczas ćwiczeó. ;: 

L 

(z , który wsławił się lotem dooko-
ła kuli ziemskiej, obecnie zamierza znów I 
podjąć lot dookoła świata, aby pobić 
swój poprzedni rekord - 8 dni, 15 go. 

dzin i 50 minut. 

Codzienna nowelka "Expressu". 

• 
Zebrok 

- Umiesz mówić po ~rabsku? \\" ta­
kim razie musisz mi zdradzić twoje na­
zwisko. Zresztą mogę się sam domyśleć. 
W całym Fezie znaleźć można tYi!ko 
dwuch europejczyków, którzy władają 
naszym ję.zyikiem. Jeden - to oficer 
Legji Cudzoziemskiej. a drugi, czy wła­
ściwie druga, to mloda kobieta. Jestem 
już bardzo stary i oddawna nie widzę, 
ale twój głos przecież świadczy o tern, 
że jesteś [mbietą .. · 

! 
.. . \ Jan Piccard, brat słynne~o belgijskieto 

- uczonego, który wsławił się lotami do 
Poraz pierwszy od 65 lat ukazał się papież publicznie w bazylice lateraóskiej, I stratosfery, również postanowił odbyć 
udzielając błogosławieństwa światu. O d roku 1870 papieże byli dobrowolnymi taką podróż, aby pobić rekord 'swego 
więźniami Watykanu, co zniósł obecny papież Pius XI, zawierając konkordat brata. Na zdjęC1u widzimy go we wnę-

z Italją. trzu metalowej gondoli balonu. 

orobs -I. 
- Tak, jak zaklinacze węŻów ... -wy­

szeptała dziewczY1na. 
- Ale oni panują tylko nad wężami, 

a ja "posiadam władzę nad wszystkiemi 
zwierzętami, nawet nad ptakami i owa­
dami. Ohcesz, to ci pokażę? 

- Nie, Si Achmedzie, nie chcę. Wiem, 
że jesteś wielkim, ca1y Fez o tern mówi. 

- Przy;szlaś do mnie - mówił da­
lej arab - bo chcesz się zemś·ci'ć. Plraw­
da? 

ale o przyszłości nic nie wiem. Wiem w ostatnrch d:niach bardzo się boję . o 
jednak czego pragniesz. Chciałabyś, by ciebie. 
twoja rywalka przestała istnieć... - Jesteś śmieszny! - zawolała. -

Hiszpanka mHczała. Wiesz przecież dOSlkonale, że potrafię 
- Ozy mógłbyś mi dać jakiś na- ujarzmić naj ognistszego rumaka. Pr~e-

pój? - ' wYszeptała wreszcie. cie nieratz już dawałam ci dowody. 
- Nie dziecko, nie dostaniesz żadne- - Tak, naj droższa, ale mam j<ł!kieś 

go napoj1u. Wasi lekarze wprawdzie są złe przeczucia. 
bardzo głupi, ale mają już pewne do- Zatrzymali się przed niewielikim mo-
świadczenie. Nlekiedy ·udaje im się stem. 
stwierdzić p.rzyczynę zgonu. A wówczas A tam właśnie wYgrzewał się na 
mogHbyśmy mieć nieprzyjemności- An- ~ słońcu jaJk,iś st<ł!ry żebrak. Nie zwrócilli 
gielka mU!si umrzeć naturalną śmiercią. nań żad1nej uwagi. Przecież w Mar-okJ.m 
Wówczas będziemy bezpieczni. jest tylu żebraków. Kogo oni mogą Ln­

Stary arab przysunął się do dziew- teresować? 
czyny i począł jej szeptać do ucha: A stary żebmk dł'ugo spoglądał na 

- Wiem, że przynłoslaś ze sobą pie- konia angielki, nawet wówczas, gdy iuż 
Chciał wymIenić jej nazwisko. Nie - Nie wiem, czy zemścić ... - odpar- niądze. 'W'Ytim ze skórzanej torebki. mszyli w dalszą drogę. 

pozwoliła mu jednak. ła dcho. Dasz mi teraz 5 tysięcy franków, a Dlaczeg-o koń Sylwji nagle ruszył 
- Mówią - wyszeptała - że gdy - A ja wiem. CZyitam w twojej du- dmgie pi'ęć, gdy się dowiem, ~e pozby- galopem? Przecież młoda angielka wca;. 

siedziałeś w więzieniu w fezie, umiałeś szy. Ty go jeszcze 'kochasz. Pokaż two- łaś się rywal~i. le tego nie pragnęła. Of1cera ogaronąt 
w każdej chwili zdejmować z rąk i z nóg ją rękę, tak czuję, że go jeszcze bardzo - A co ty uczynisz? - przestraszy- przestrach. Chciał Za1rZymaĆ lfuJmaka 
kajdany, choć najsihliejszv człowiek me kochasz. On jest blondyn, wysoki, we- la się dziewczYllla. swej przyjaciółki. . 
ponrafifbv ich rozkuć,. soły. Pozwól mi oblIczyć ... Ta:k, przed - -To już nie twoja rzecz - odparł Ale on wybuchnęła śmiechem. 

- Tak, opowiadają o różnych cu- siedemnastu dniami zjawiła się młoda stano\vczo. - Ani tobie, ani twemu uko- - Nie bój si,ę, dam sobIe z nłm radę! 
dach - uśmiechnął się stary arab. - To kobieta. Angielka. Młodsza od ciebie ' i chanemu nie spadnie włos z głowY. Idź Nie zdobyła jednak władzy nad zwie-
są dawne dzieje! W tych czasach fra.-n- może trochę ładniejsza. Codziennie ra- j1uż'! Niech cię Allah ma w swej opiece ... rzęciem . Rumak pon,iósl. -
CUlzi dopiero zajmowali MarokiKo. A od no on wyjeżdża z nią na przechadzkę· A gdy po kilku minutach rl.lJl1ęła -na 
tego czasu nauczyłem się bardzo wiele. I ty się boisz, że pewnego dnia nie po- W trzy dl1Ji później młody oficer, ja;k kamienie, zalała si'ę krwią. 

Stary arab gwizdnął. J w tej chwjlJi wróci już dlO ciebie z tej przejażdżki... zwy/kle, wybrał się konno na przechadz- Młody oficer mógł tyllko Slkonstato-
z pod podłogi wylazło kilka du/żych - A czy moje ol;awy są niesłusz- kę ze swą nową przyjaciółką. wać śmierć .... 
szczurów. Młoda hiszpanka przeraziła ne? - wyszeptała hiszpanka drżącym - Dokąd dziś jedziemy? - pytała Późnym wieczorem stalry żebrak za-
się ogrmunie. głosem go Sylwia. uśmiechając się rozkosznie' nukał do mieszkania hiszpanki. 

_ Boisz sie ich prawda? - roze- - Tego nikt nie może przewidzieć.\ - Do Ain Chkoff - odparł. - Zda- Ody otrzymał 5 tysięcy franków, 
śmiał się. - Vi takim razie każę 1m I Nieznane są nikomu postanowienia AHa- je się, że jeszcze tam nie byliśmy. Wy- uk łonił się nisko i skrył się w ciemposl' 
wrócić do nory. ha. Mog-ę tyl1ko m9wić o teraźni~jsz?śc~. staral~m się d~iś d~a . ciebie o bardzoj ciach· .. 

I po chwHi szczury zniknęły· z której czytam, Jak z otwartej kSięgi, spok~Jnego koma. NI Wiem dlaczgo, ale Tłum. D. 

Prenumerata: z kosztami przesyłki pocztowej zl. 3 gr. 50 miesiecznie Ogłoszenia- w tekście 50 gr. za wiersz miiimetrowy (na stronie 4 szpalty)! 
• - nckrololl:i 40 gr. za wiersz mil im. Drobne: za slowo IS iTOSZYI 

naimnieisze zl. 1.50. Poszu kiwanie oracY: za si owe 10 grOSZY. naimnieisze zl. 1.20. 
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